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POZNAN,
Ostatnie telegramy 

sprzeczne i niejasne,

17 kwietnia. 
Paryża i Wersaluz Paryża i Wersalu tak są 

że do reszty zaciemniają pogląd 
na wypadki wojenne pod Paryżem Podczas gdy bo­
wiem raporta komuny donoszą o krwawych a niefortun­
nych dla wojsk rządowych walkach w zeszły wtorek i 
środę, zaręcza p. Thiers w okólniku swym do prefektów, 

w obu tych dniach nie było żadnego starcia, że za- 
tém bnletyny paryskie są całkióm zmyślone. Telegramv 
paryskie mówią dalój o bardzo zaciętym boju w nocy 
z 14 na 15 pod Asnières i pod warowniami południo- 
wemi, dodając, że Wersalczycy wszędzie ze znacznemi 
stratami zostali odparci. Tymczasem z St. Denis, za­
tóm, jak się zdaje, z źródła niemieckiego, telegrafują, 
je wojska rządowe odniosły rzeczonéj nocy korzyści, 
jakkolwiek nie bez strat dość dotkliwych. Dnia 15 
kwietnia trwała silna kanonada na całój linii, wszakże 
najnowszy okólnik pana Tbiersa utrzymuje, że kule ro­
koszan wcale nie dosięgają linii rządowych, gdy nato­
miast fort Issy mocno ucierpiał od granatów wersal­
skich bateryi. Wreszcie w nocy z 15 na 16 bm. wal­
czono przez blisko 10 godzin na linii Courbevoie, Neu- 
illy i Longchamps, a jak twierdzi telegram paryski, 
zdobył Dąbrowski nie tylko część domów w Neuilly i 
most w Courbevoie, ale nawet zmusił wojska rządowe 
do odwrotu z Longrhamps ku Sèvres.

Tyle z pola wslki pod Paryżem. Co do sytuacyi 
politycznéj we Francyi, ta mało zmieniła się dotąd. 
W Wersalu panuje rozprzężenie w łonie zgromadzenia 
narodowego, którego większość pragnie upadku pana 
Thiersa i rzeczypospolitéj, by ją zastąpić monarchiczną 
formą rządu; w komunie paryskiéj również daje się 
czuć rozkład w skutek naprężenia jéj stćsunku z komi­
tetem centralnym, któremu swój początek zawdzięcza. 
Anarchia zresztą i teroryzm są na porządku dziennym 
w Paryżu, o czóm się czytelnik z zamieszczonych pod 
właściwą rubryką referatów przekona.

W Wersalu zebrała się komisya piętnastu, by za­
stanowić się nad pismami arcybiskupa Darboy i księdza 
Ueguerry, których treść podajemy poniźój. Komisya 
zamierza podobno wręcz zaprzeczyć faktom rozgłaszanym 
przez komunę, jakoby jenerałowie Vimy i de Gallifet 
kazali byli bez sądu wykonywać egzekucyą na jeńcach 
rokoszan.

Prawo o municypalności przyjęło zgromadzenie na­
rodowe francuskie jednogłośnie niemal. Wybory do 
rad gminnych odbędą się prawdopodobnie 30 b. m. a 
pan Thiers nakazał bezzwłocznie przygotowania do 
nich.

Pan Grocholski mianowany został ministrem dla 
Galicyi.

Wiadomości urzędowe.
Nauczyciel szkoły realnej dr. Teodor Bindseil w Esch- 

wege powołany został jako nauczyciel wyższy do gimnazyum 
w Pile.

Korespondencye Dziennika Pozn.
®e Śrems&łego, 13 kwietnia.

(Posiedzenie miesięczne Towarzystwa przemysłowo-rólniczego. — 
Zmarły radzca ziemiański. — Wakująca jego posada.)
(x.) W czwartek dnia 6 b. m. odbyło się w Śre­

mie zwyczajne posiedzenie miesięczne członków Towa­
rzystwa przemysłowo-rólniczego powiatu śremskiego. Po­
siedzenie zagaił prezes Towarzystwa p. Antoni Raczyń- 
“i z Psarskiego. Ponieważ dotychczasowy sekretarz 
towarzystwa, p. Józef Parczewski z Grabianowa, sta­
nowczo oświadczył, iż wyboru nowego przyjąć nie może, 
Przeto zebrani członkowie obrali sekretarzem p. Kazi­
mierza Węclewskiego z Góry, który urząd ten też przy- 
JU Wybór nowy prezesa padł już dawniój na walnóm 
“braniu agronomicznym w Gostyniu na p. Raćzyńskie-

Mamy to mocne przekonanie, że p. Raczyński wy- 
w ten powtórny przyjmie, i tak jak już od tylu lat, 
echce i nadal przewodniczyć organicznym pracom agro­

nomicznego Towarzystwa dla dobra powiatu i ogółu.
^gajeniu posiedzenia p. Konstanty Sczaniecki z Mie- 

zychoda pokazywał i objaśniał zebranym członkom nowy 
Przyrząd weterynarski prof. dra Ryffa. Niektóre z tema- 
_ Postawionych przez zarząd centralnego Towarzystwa, 
c Przeczytanych przez Juliana Bukowieckiego z Mszczy- 
zyna, rozebrali członkowie do opracowania. I tak pan 
aaysz z Pierzchną podjął się opracowania tematu: 

Ljj korzyści lub szkody przynosi zakaz chowania 
roh a’ lrz0(ty chlewnój i ptastwa domowego rodzinom 

oczym ?“ p. major Krzyżtoporski z Wieszczyczyna 
- lecał ten sam przedmiot opracować, tern bardziój, źe 
. “E przeciwnikiem tego zakazu ze względów spćłecznych 

arn^‘ Do opracowania tematu: „O ile można 
p0LznauczycEek wiejskich do rozszerzenia racjonalnych 

gospodarstwa?“ postanowiono uprosić księży pro-
(inic^ p^ooiowicza w Bninie i dra Cichowskiego w Bro- 
0. y Pan Stanisław Chłapowski ze Szółdr podjął się 
Lin;C0Wan’a ^emata: »Czy rozpowszechnić należy sianie 
z wSny szwedzkiój?“ Ponieważ p. Ludwik Karśnicki 
To*Wa W, z^oży^ urz4d zastępcy specyalnego dyrektora 
ski rZJS,twa zabezpieczenia w Schwedt na powiat śrem- 
zaste' rZe^° W maJu ro^u bież, ma się odbyć nowy wybór 
hvć rC^’ Zebrani członkowie, chcąc urząd ten powie- 
jTdat We1mu rodakowi, zgodzili się na to, ażeby na kan- 
¿en a “O tego urzędu postawić p. Juliana Bukowiec- 
'gólnfi2 • j zczyczyna- P- Bukowiecki oświadczył, źe na 
iowv . ni® ziomków wybór ten przyjmie, skoro ta- 
ków sna nieg? padnie. Zwracamy przeto uwagę człon- 
* »a/n^skiego Towarzystwa zabezpieczenia od ognia 
»ieckip 1CIa ?a to’ ażeby glosowali na p. Juliana Buko- 

go z Mszczyczyna jako na postawionego kandy­

data na zastępcę specyalnego dyrektora tegoż Towarzy­
stwa. Według statutów Tow. wybór zastępcy nie potrze­
buje mieć absolntnój, tylko względną większość głosów. 
Dla tego gdybyśmy zgodnie nie głosowali na postawio­
nego kandydata, staćby się łatwo mogło, żeby przeszła 
osobistość, przez większość przeważną członków niepo­
żądana. Zgodne głosowanie zaś zapobieży tćj smutnój 
ewentualności. Posiedzenie agronomiczne zakończyło się 
oświadczeniem p. Sczanieckiego, że na przyszłóm posie­
dzeniu miesięcznóm, przypadającym na czwartek dzień 
4 maja, rozdane będą do uprawy i doświadczenia ró­
żne nasiona, przysłane przez Towarzystwo aklimatyza­
cyjne w Berlinie. Z tego powodu nader pożądaną jest 
rzeczą, ażeby na zebranie to członkowie licznie się zje­
chali, tóm bardziój, źe i ciekawe prace o tematach, wy- 
żój podanych, na nióm odczytane będą, i dadzą sposo­
bność do rozpraw doświadczonych; na posiedzeniu było 
obecnych 20stu członków, siedmnastu ze wsi i trzech 
z miasta.

Tutejszy powiat nie ma jeszcze po śmierci byłego 
radzcy ziemiańskiego Funcka nowego następcy. Kto 
nim będzie, nie jest nam wiadomo. Powszechnie obja­
wia się przecież między nami życzenie, ażeby nowo 
mianowany radzca ziemiański posiadał znajomość języka 
polskiego. Wymaga tego również dobrze zrozumiany 
interes rządn. Powiat, zamieszkały przez ludność prze­
ważnie polską, winien mieć według najprostszój słu­
szności naczelnika, mogącego się bez tłómacza, zwykle 
bardzo miernego, porozumieć wprost z mieszkańcami, 
językiem niemieckim nie władającymi. Zmarły radzca 
ziemiański, administrujący powiatem przez lat dziewię­
tnaście, nietylko nie nauczył się po polsku ani słowa, 
ale okazywał z wsze dla języka tego niechęć, już to 
w korespondencjach z pojedyńczemi obywatelami, już 
tóż nie starając się o poz.yskanie jakkolwiek język pol­
ski znającego tłómacza w sWóm biurze. Że tlómacze 
ci aż do ostatnićh czasów nie wznieśli się nigdy nawet 
po nad poziom zwyklój mierności, mieliśmy dowód na 
ostatnim sejmiku powiatowym, gdzie nie byliśmy w sta­
nie zrozumieć tłómacza biurowego i byliśmy zniewoleni 
prosić jednego z członków stanów powiatowych do za­
stąpienia jego miejsca. Pamiętne zresztą było w ser­
cach naszych nieprzyjazne religijnym obrządkom pol­
skich mieszkańców wystąpienie zmarłego radzcy zie­
miańskiego przed mniój więcój piętnastu laty, które 
dało powód rozżalonemu i w religijnśm uczuciu synow- 
skióm pokrzywdzonemu ojcu do głośnój czasu swego 
petycyi do sejmu, skarżącój się na samowładne zrzuca­
nie postawionego pomnika na grobie zmarłego syna. 
Jeżeli się nie mylimy pamięeią, nazwał wówczas zmarły 
poseł baron Jerzy Vinke w swój sławnój mowie, mia- 
nój z powodu petycyi tój w sejmie, takie samowładne 
zrzucanie pomników, postawionych na grobie zmarłych, 
niszczeniem wandalskióm. I w roku pamiętnym 1863 
dał się zmarły radzca ziemiański niejednemu z nas we 
znaki, wychodząc z zasady, że każdego wpływowego 
obywatela polskiego w powiecie uczynić należy nieszko­
dliwym dla państwa przez osadzenie go w więzieniu. 
Okazywana niechęć zmarłego dla wszystkiego, co tchnęło 
życiem polskióm, zwyczajami i obyczajami narodowemi, 
nie jednała mu ogółu serc polskich, lubo potrafiono 
zkądinąd uznać i ocenić jego zabiegi, poczynione około 
dobra powiatu, i zasługi, położone około materyalnego 
jego rozwoju.

Berlin, 16 kwietnia.
(Zaproszenie Koła polskiego przez magistrat berliński na uroczy­
stość święcenia zwycięstw. Odpowiedź Kota i odpowiedź Ty- 

godn i kowi.
Po spoczynku kilkodniowym, pomimo wielkiój ochoty 

do przedłużenia sobie feryi, korespondent wasz czuje się 
zmuszonym do chwycenia za pióro. Niezmordowani nasi 
pssłowie czynnością swoją niepozwalają mi dłużój mil­
czeć, a nawet zmuszony jestem odłożyć do jutra nie 
jednę uwagę nad tern wszystkióm, co w ostatnich deba­
tach parlamentu czytelników Dziennika interesować 
może i przejść zaraz do listu, który Koło polskich po­
słów przesłało dzisiaj berlińskiemu magistratowi. Nie­
tylko w sejmie ale i po za sejmem, koło nasze wystę­
puje jako oddzielna frakeya, jak widzicie rozumie ono 
dobrze swe stanowisko. O ile się nie mylę i pamięć 
mnie nie zawodzi, nie pr»ypominam sobie, aby kiedy­
kolwiek posłowie w ten sposób byli odpowiedzieli na 
jakiebądź zaproszenie. Dzisiejsze koło nietylko w sej­
mie ale i po za nim staje na odrębnóm, właściwśm 
stanowisku. List ¡»osłów naszych, który tu przyłączam, 
pokazuje, jak dalece posłowie nasi chcą być uważani za 
frakcją obcą sejmowi innój narodowości. Wystąpienie 
podobne, zdaniem mojóm, niewątpliwie wywoła tu wiel­
kie wrażenie. Nie należy bowiem myśleć, aby wystą­
pienia tak śmiałe jak mianowicie dra Niegolewakiegoi 
a do tego poparte tak gruntowną wiedzą i logiczną ar­
gumentacją, małe wrażenie robiły na myślącój częśc- 
ludności niemieckiój. Ciż sami posłowie, którzy na po­
siedzeniu milcząc słuchali posłów naszych, po za izbą 
nie przestają mówić o kwestyi polskićj. Obiecałem 
czytelnikom dzielić się z doznanemi wrażeniami; otóż 
wrażenie, jakiego od kilku dni doznaję, jest, że kwe- 
stya polska pokutewać tu zaczyna po niemieckich sumie­
niach. Daleki! oh bardzo daleki jestem od snucia na 
tój podstawie jakichbądź świetnych rzeczy, nie; jeno 
myślę, że posłowie nasi do parlamentu dobrze służą 
krajowi i choćby nie więcój, to przysposabiają wybornie 
grunt i ułatwią pracę naszym posłom w izbach pruskich 
i pozwolą im śmiełój tam występować i skuteczniój do­
magać się ustępstw w tym kierunku.

Na tóm dzisiaj kończąc wiadomości z Berlina, pro­
szę redakcyą, ażeby mi pozwoliła rozmówić się z Ty­
godnikiem Katolickim. Oh! króciutką będzie 
moja rozmowa, chciałbym mianowicie wiedzieć, czy to 
może ta sama osoba, która wedle życzeń Tygodnika 
ma posłów naszych nauczać, jak mają bronić swój 
wiary, doniosła Tygodnikowi jak Koło poselskie pol­
skie zamierza swojój św. wiary bronić; ja bowiem tego

nie uczyniłem i pomimo, że tłnstemi czcionkami Ty­
godnik drukuje wyjęty z mój korespondencji ustęp, 
to- chyba tylko jego „dobroduszni przyjaciele zgody“ 
zgodzą się na tak fałszywe wywody.

Niegodziwie jest, korzystać z przypuszczeń czy­
nionych przez jakiegokolwiekbądź korespondenta, by 

‘nakręcając-zawartą myśl w tych przypuszczeniach, są­
dzić posłów naszych. A nawet mnie samego jakiómżeż 
prawem i na jakich podstawach zdaje się odsądzać 

.Tygodnik od „katolickich uczuć?“ Czyż wiara w po­
trzebę władzy świeckiój dla utrzymania powagi Ojca 
. świętego i panowania katolicyzmu nad ludzkością, jest 
dogmatem? Czyż katolikowi nie wolno .swobodnie się 

i przechylać ku liberalnym przekonaniom i widzieć w for- 
ś mie monarchicznój tylko przejściowy państwowy ustrój 
. wszelkich państw, nie życzyć zatóm odbudowywania 
tronu Papieży na tój krze, która z niesłychaną szybko­

ścią taję. Oj! ta zgoda quand même, o którój Ty- 
.godnik Kat. pisze wygląda na wojnę, ze wszystkióm 
Tco nie chce Tygodnikowi ulegać. Ale jeszcze jedno: 
upraszam Tygodnik, ażeby mu czasem nie przyszła 
myśl podciągać mnie pod klątwę dotykających tych, 
którzy współdziałali w zwaleniu władzy świeckiój Ojca 
św, a to po prostu dla tego, że co innego jest czy­
nić gwałtem a niechcieć czynić gwałtem nawet 
i dobrego. Wszak w Rzymie z rozkazu samego Pa­
pieża gwałtowne odpieranie gwałtu zostało za­
niechane, — choć może ku wielkiemu zgorszeniu
uczuć katolickich Tygodnika.

P. S. Jedno objaśnienie wypada mi dodać do 
.wszystkiego, com o liście do Magistratu berlińskiego 
powiedział; mogłaby się bowiem publiczność nasza zdzi­
wić, źe nie wszyscy posłowie nasi na nim podpisani, 
mnie samego to zdziwiło i dowiedziałem się póżniój do* 
piero, że posłowie pp. Czartoryski, Dziębowski i Tacza­
nowski dla ważnych powodów wzięli urlop od prezesa, 
na mocy którego nie byli tu po świętach i niewiedząc 
nic o istniejącym projekcie umotywowanego odsunięcia 
się od jutrzejszój niemieckiój uroczystości z domu za­
praszające ich karty Magistratowi odesłali.

Oto dosłowna odpowiedź przesłana Magistratowi. 
Do wysokiego Magistratu miasta

Berlina.
Wysoki Magistrat zaszczycił i polskich posłów za­

proszeniem na uroczystość, którą miasto Berlin urzą­
dza, celem powitania członków parlamentu niemiec­
kiego.

My Polacy którzy tylko okolicznościami zmuszeni 
zasiadamy, w brew naszej woli i mimo naszych prote­
stów, w parlamencie niemieckim, nie możemy przyjąć 
tego zaszczytnego zawezwania.

Musirny nadto współudziału naszego w tój uroczy­
stości odmówić, ze względu na Niemców samych. Nie 
chceray bowiem, przez wmięszanie obcego elementu, 
wprowadzać dysharmonił w wyłącznie niemiecką ma­
nifestacją.

Nakazuje nam wreszcie szacunek dla nas, a zwła­
szcza szacunek dla narodu, który nas wybrał, usunąć 
się od uroczystości specyficznie niemieckiój.

Chociaż bowiem oceniami należycie wielką donio­
słość ostatnich wypadków, i radośnie witamy państwo­
we zjednoczenie plemion niemieckich, na podstawie za­
sady narodowości i prawa historycznego, to przecież 
w poczuciu naszćm narodowóm głęboko nad tóm boleć 
musirny, że właśnie te Niemcy przyznać nie chcą 
Polakom tych praw i zasad, na których się sami opie­
rają, a które mianowicie zasady i prawa również przy­
sługują Polakom, i to w całóm swóm znaczeniu i całój 
swój pełni.

Pojmujemy wprawdzie radość Niemców, która 
w tój świetnój uroczystości się objawia, lecz niestety, 
z wyżej wykazanych powodów, my Polacy uczestniczyć 
w niój nie możemy.

W przekonaniu zatóm, że Wysoki Magistrat uzna 
słuszność podanych przez nas motywów, i zechce nas 
mieć za wytłómaczonych, zwracamy w załączeniu karty 
zapraszające i mamy zaszczyt pisać się

z wysokim szacunkiem 
uniżeni

Dr. Niegolewski, Kalkstein, Krzyżanowski, 
Mańkowski, Rybiński, hr. Skórzewski, hr. Szem- 

bek, Turno, dr. Żółtowski.

Petersburg, 8 kwietnia.
(Umowa londyńska. — Zmiana spodziewana w ministerstwie spraw 

zagranicznych. — lłwestya słowiańska).
Ogólna uwaga zwrócona na ratyfikacyą umowy 

względem traktatu 1856 roku, zapadłój w Londynie. — 
Znacie już tę umowę. Czytają ją z zapałem; — jedni 
zachwycają się, drudzy nosem kręcjj. Przeczuwają bo­
wiem, że to prolog do wielkiego dramatu, który wkró­
tce odegrać się musi.

Ostatni to bodaj dyplomatyczny krok działalności 
księcia Gorczakowa, poddiesionego da godności, jaką 
posiadają w Rosyi tylko Suwarow, Mieńszyków i Pasz­
kiewicz, tj. wysokośei. Jest rzeczą pewną, że książę 
Gorczabow, schorzały i przestarzały, usuwa się od obo­
wiązków ministra spraw zagranicznych, pozostając je­
dnakże kanclerzem państwa, tj. noszącym głośny tytuł, 
a nic niedziałającym.

Ministrem ma być mianowany albo hrabia Brunów, 
poseł w Londynie, albo Ignatjew, poseł w Konstantyno­
polu. Nominacja jakoby nastąpi 17 (29) kwietnia, jako 
w rocznicę urodzin cesarza, a może pierwój, nim ten list 
dojdzie, telegram zwiastuje wam nowego kierownika 
spraw zagranicznych.

W każdym razie nominacya ta będzie miała donio­
słe znaczenie.

Brunów jest za pokojem, przeciwnie Ignatjew, od 
lat już kilku wichrzący w połuduiowój Słowiańszczyznie, 
jest za wojną. Ignatjew jest to syn owego niegdyś gro­
źnego jeuerał-gubernatora na Białój Rusi, późuiój jene- 
rał-gubernatora petersburgskiego. Pamiętne są jego rza-

dy i śmieszność, jaką się okrył podczas zaburzeń stu­
denckich.

Młody Ignatjew ma za sobą większość, szczególnie 
partyą czysto moskiewską i panslawistów.

Czytając w pismach zagranicznych o kwestyi sło- 
wiflńskićj i o roli, jaką odegrywa Rosya, — dziwić się 
trzeba nieświadomości istoty rzeczy. Ani car, ani Gor- 
czalrow nie myślą wcale o kwestyi słowiańskiej, a jeżeli 
wedle tradycyi uieżiłowano dotąd pieniędzy dla uzyska­
nia partyi w Bółgaryi, wśród Serbów prawosławnych, 
w Czarnogórze i Galicyi rusińskićj — to były tylko pod­
jeżdżania, ażeby trzymać na wodzy Austryą i Turcyą — 
i w razie wojny mieć sprzymierzeńców. Dzienniki za- 
graniczne ciągle wspominają o tostamencie Piotra Wgo, 
aleć tu głównie chodzi o podbicie Turcyi, panslwistyczne 
zaś id \je głównie mają na względzie prawosławie i Sło­
wian prawosławnych; o federacyi zaś słowiańskiój na 
zasadach równouprawnienia w sferach rządowych uie 
myślano nigdy. Mówią czasami o tóm ludzie postępowi, 
literaci, uczeni — ale garstka ich tak nieliczna, że mó­
wić o niój nie warto. Liczniejszą jest klika panslawi­
stów, którzyby radzi zagarnąć całą Słowiańszczyznę, po­
dzielić na gubernie, zmusić do przyjęcia prawosławia, 
do wprowadzenia języka moskiewskiego. Wszakże! nie 
ma najmniejszych dowodów, ażeby rząd i tę klikę 
popierał.

Jak wielką jest obojętność dla idei słowiańskiój 
w wyższych sferach petersburgskich, łatwo przekonać 
się z odpowiedzi, jaką dał pewien wysoki dygnitarz pre­
zesowi komitetu dobroczynnego słowiańskiego, a którą 
ostatni przytoczył w mowie na uroczystóm posiedzeniu 
dnia 26 lutego. Otóż ów dygnitarz twierdził, że „w Cze­
chach Czechów wcale nie ma, a są tylko Niemcy szcze­
pu niegdyś słowiańskiego; że wyobrażać nawet sobie, 
jakoby mieszkańcy Bobemii mieli coś wspólnego ze 
Słowianami, byłoby zgubnym obłędem." Drugi zaś bar­
dzo wysoki dygnitarz, kiedy mu tenże prezes mówił o 
pracach swoich nad Słowiańszczyzną, najnaiwniój odpo­
wiedział: „Jeune homrne, laissez cela: les Slaves ne 
sont ni de bon gofit, ni en bonne odeur.“

O żarcikach i dowcipach księcia Gorczakowa wzglę­
dem kwestyi słowiańskiój krąży tóż dużo opowiadań. 
Dowodzić, że w Rosyi rząd i lud tylko myślą i marzą o Sło­
wiańszczyznę — jest śmiesznością. Że tu myślą i dążą 
do podbojów tureckich Słowian i Galicyi — to eo innego. 
Znajdziesz dużo i takich, którzy wyobrażają, że cała 
Galicya jest unicką, a więc powinna być prawosławną 
i należeć do Rosyi. W końcu nie znajdziecie tu nic 
pewnego, głęboko obmyślanego, wszystko zależy od wy­
padku, od wymagań chwili. Potrzeba było nastraszyć 
Austryą, a więc podejmowano Słowian podczas zjazdu. 
Gawiedź była przekonaną, że każdy Słowianin musi być 
prawosławnym. Dziś, skoro dla urzeczywistnienia pla­
nów hrabiego Bismarcka i w skutek emskiej umowy 
potrzebną jest wojna z Austryą — a więc będzie — 
Rosya, rada zagarnąć Galicyą, nie pogardzi i Czechami, 
jeśli oddadzą. Ależ nie szukajcie w tóm stałój dążno­
ści do zlania się Słowian na zasadach samoistności 
i swobód słowiańskich plemion, jeśli Rosya zagarnie 
Galicyą, możecie być pewni, że postąpi tak samo jak 
w Kongresówce. Włościanom da ziemię, osadzi komi­
sarzami włościańskimi, pozaprowadza szkółki moskie­
wskie, unitów przechrzci w prawosławie, skarbnice i dro­
gocenne pamiątki królewskie przewiezie do Moskwy 
a wawelskie mury zamieni na więzienia polityczne. Kra­
ków kością w gardle Rosyanom — z jego pamiątkami 
i swobodami!

Jeżeli tylko Ignatjew zostanie ministrem, będzie 
to niezawodnie hasłem wojny. Ignatjew rzeczywiście 
zwolennik kwestyi słowiańskiej, którą pojmuje wszakże 
po swojemu. Dotąd jego dążności nie były podzielane 
przez Gorczakowa, ale zjednywał on coraz więcój stron­
ników pomiędzy ultrasami i panslawistami. Uważają 
go jako przyszłego przewódzcę narodowo-rosyjskiój par­
tyi. Od dawna już przepowiadano, że portfel ministe- 
ryum zagranicznego jemu się należy. Jeżeli więc dziś 
obejmie ministeryum, kwestya słowiańska może być po­
dniesioną, ale Ignatjew nie będzie wyższym nad poję­
cia ultrasów moskiewskich, którzy w idei słowiańskiój 
widzą li prawosławie i zrusźczenie, bo i on kwestyą 
słowiańską podobnie pojmuje.

W radzie państwa obecnie toczy się ważna sprawa 
o sądach gminnych włościańskich. Wiadomo, że na 
zasadzie prawa z 19 lutego 1861 roku, które zniosło pod­
daństwo, przy kaźdój gminie istnieje sąd gminny z dość 
szeroką władzą, bo rozstrzygający wszelkiego rodzaju 
zatargi pomiędzy włościanami do gminy należącymi a 
nawet i właścicielami dóbr, których ciż włościanie byli 
dawniój poddanymi. Sędziowie, wybierani przez gromadę 
z tychże włościan, najczęściój nie piśmienni, zostają w 
zupełnój zależności od pisarza. Ztąd tóż częste wypadki 
nadużyć znacznych, niejednokrotnie aż do szaleństwa 
posuniętych. Wódka i traktament zwykle poprzedzają 
rozbiór sprawy, ą zapłacony pisarz zawsze tak pokiero­
wać potrafi, źe wygra ten, kto więcój dał. Ztąd tóż 
i kara cielesna nawet nad dziewczętami, które bezwsty­
dnie obnażają przy gromadzie dla spełnienia wyroku, 
zdarza się dość często. Przy poborze podatków i in­
nych opłat postępują nielitościwie, bo nie tylko, źe 
oćwiczą, ale zabiorą ostatnią krowę lub konia. Nie- 
stósujemy tego bynajmniój do wszystkich sądów gmin­
nych, są wyjątki bardzo pocieszające. Są przykłady 
dziwnój sumienności i zdrowój logiki. Teorya sądów 
gminnych jest dobrą i opiera się nie tylko na prawie, 
ale i na miejscowych zwyczajach i wylącznościaeh, któ- 
remi się odznacza ta lub owa miejscowość, ale przy 
ciemnocie I ludu wykonanie nieraz opaczne, stronne, a 
wyroki zafzsze prawie surowe.

Otóż dziś właśnie podniesiono kwestyą, czy sądy 
gminne mają zależeć od ogólnych sądów pokojowych, a 
nawet czy są potrzebne w obec głośnego sąduj odrębne 
sądy gminne li dla włościan? Jaki rezultat, jeszcze nie 
wiadomo. Sądy ogólne, oparte na prawach zastósowa- 
nycb do wszystkich klas, nigdy się nie dadzą w ścisło-



1
ści zastósować do ludu, który często ma zupełnie odrę­
bne pojęcie o wymiarze sprawiedliwości, oparte na tra- 
dycyi i miejscowych zwyczajach. Pozbawiać lud wła­
snego sądu, dziś jeszcze byłoby niedorzecznością. Zla­
nie się spółeczności w obec sądu możliwóm dopiero 
wtedy, kiedy oświata rozszerzy się pomiędzy ludem, a 
do tego jeszcze daleko.

Cholera u nas nieustaje. Umiera do 50 i więcćj 
osób dziennie.

Zaprojektowano tu utworzenie towarzystwa lite- 
racko-artystycznego na wielką skalę. Miało to być coś 
w rodzaju klubu, w którymby inteligencya stółeczna 
mogła przyjemnie i pożytecznie czas przepędzić. Uło­
żono już nawet i uchwalono ustawę, ale po pierwszćm li- 
cznóm zebraniu, na drugićm było zaledwie 30 osób, a 
na trzecićm tylko kilku literatów. Bodaj, że nic z tego 
nie będzie. Klub bez kart tu nie utrzyma się.

z niemieckich urzędników i ajentów francuskich. Przy 
równości głosów rozstrzyga głos przewodniczącego, a za ar­
tykuły^ żywności, które komisya ta odrzuci, należy 
w przeciągu jednéj doby dostarczyć innych. Jeżeli to 

: się nie stanie, natenczas może administracya niemiecka 
takowe zakupić i policzy sobie za nie podwójną cenę 
paryską. Rząd francuski postarać się musi we wszyst­
kich miejscach, w których przynajmniéj batalion pie- 

ï choty, szwadron jazdy lub baterya artyleryi załogą stoi, 
o pomieszkania dla oficerów, tudzież o kwatery dla żoł­
nierzy, o kordygardy, lokale dla warsztatów, szkół, pra­
cowni, biur, lazaretów, składów rzeczy, o zakłady do pły­
wania i kąpania, pokryte ujeżdżalnie, miejsca do strze­
lania. place musztry, magazyny, jatki, piekarnie i o lo­
kale do kuźni i prowadzenia krawiectwa. Żonaci ofice­
rowie mają prawo żądania pieniędzy zamiast liwerunku 
w naturaliach... Litania ta ciągnie się jeszcze daléj.

, Mianowicie jest wymienione, co na porcyą i racyą przy­
pada. Porcya składa się z % funta świeżego lub solo­
nego mięsa, 7’/2 łóta ryżu, kaszy, pęczaku lub 15 łó- 
tów grochu, soczewicy, mąki lub 3 funtów perek; 1>|2 
łóta soli; l’/2 łóta palonéj kawy; '/,2 kwarty wódki 
lub '|2 litru wina i 5 cygar... Zapytać się tu można, 
czy żołnierze niemieccy po garnizonach w swój ojczyźnie 
tak samo są żywieni?

AUSTRYA I WĘGRY.
* Wiedeń, 15 kwietnia. Niejednokrotnie już na­

pomykano w ostatnich czasach tu i owdzie o przygoto- 
wującóm się pomiędzy Rosyą a W. Portą zbliżeniu;*, 
napomykania te są podobno aż nadto ugruntowane a od­
nośnym tranzakcyom poświęcają tu całą ową baczność, 
na jaką zasługują. Rosya zrobiła więc w Carogrodzie 
postępy, które gdyby kto przed niewielą miesiącami był 
przepowiadał, byłby ogólny wywołał uśmiech niedowie­
rzania. Być nawet łatwo może, że wywołane przez to 
ugrupowanie się mocarstw na Wschodzie objawi się 
niezadługo w akcie znaczenia stanowczego

Wiadomości podobne podawał nie dawno artykuł 
pod napisem „Rosya i W. Porta“, zamieszczony w augs- 
burgskiéj Allgemeine Ztg; teraz wracając do nich 
potwierdza je korespondent tutejszy tegoż dziennika a 
Pester Lloyd podawszy je również, następujące nad 
niemi robi uwagi: „Ograniczamy się dziś na tych szcze­
gółach, które ten jeden przynajmniéj podają moment u- 
spokajający, że w Wiedniu oczy mają otwarte i że nie 

; chcą się dać zaskoczyć z nienacka po raz wtóry. Aby 
zaś wiedzieć, co w obec tego, co się w Carogrodzie 
dzieje, czynić należy, wiedzieć trzeba, jak się samo 
przez się rozumie, co się tam właściwie dzieje, a w téj 
mierze chcieiibyśmy zapytać się hr. Beusta po raz dzie- 

' siąty i setny, czy rzeczywiście sądzi, iż do obserwowa- 
i nia owych delikatnych nici, jakie przędzie podstępna 
i polityka rosyjska z podstępniejszą jeszcze polityką tu­

recką, dość jest bystrém oko 771etniego starca, który 
nas w Carogrodzie reprezentuje? Mamy wszelki sza­
cunek dla osoby barona Prokesch-Ostena, lecz jak mło­
dość jest przywara, która z dniem każdym się zmniej 
sza, tak starość jest złem, które się z każdym niestety 
dniem pogarsza.“

Za potwierdzenie niejako powyższych wiadomości 
uważać można pogłoskę, o jakiéj z Carogrodu donoszą 
do Pester Corr espondenz, wedle ktôréj cesarz 
Aleksander ma odwiedzić sułtana a następnie udać się 
do Jerozolimy. Jenerał Ignatiew ma już o tym zamia­
rze być urzędownie uwiadomionym. W. Porta nie otrzy­
mała wprawdzie jeszcze odnośnego uwiadomienia, lecz 
w związku z powyiszém pogłoska ta staje się prawdo­
podobniejszą.

Co dni kilka pojawiają się w tutejszych dzienni­
kach wiadomości o nastąpionóm porozumieniu pomiędzy 
rządem a polskimi członkami rady państwa i o nomi- 
nacyi p. dr. Grocholskiego na ministra dla Galicyi bez 
teki: „O galicyjskich wiadomościach wspominaliśmy — 
zauważa w téj mierze Presse — przed odroczeniem 
rady państwa, ponieważ pochodziły z dobrego źró­
dła, lecz wiadomości te nie koniecznie są przychyl- 
nemi dla sprawy ugodnéj. Hrabia Hohenwart zgodził 
się podobno wprawdzie na kilka żądań polskich, lecz 
ducha rezolucyi — stanowisko odrębne Galicyi — ne­
guje podobno stanowczo. Że z dr. Grocholskim zawią­
zano rokowania o przyjęcie bezimiennego ministerstwa, 
donosiliśmy również, lecz Grocholski nie zgodził się 
z prezesem ministerstwa, co łatwo wytłómaczyć, jeżeli 
się uważy, że poseł ten był zawsze jednym z najgor­
liwszych obrońców rezolucyi. Wedle informacyi naszych 
jest wiadomość, że Grocholski jest już ministrem, nie­
prawdziwą a co się tyczy koncesyi hr. Hohenwarta, to 
takowe zdają się być raczéj zaliczką niż rzeczywistą I 
ugodą.“

FRANCYA.
Ostatnie korespondencye paryskie z 13 bm. rano 

utrzymują, że gwardye narodowe odebrały znów most ’ 
na Sekwanie w Neuilly. Z drngiéj strony wiadomo*ść 
ta nie potwierdza się. Szturm wszakże armii wersal- 
skiéj 12 bm. na forty południowe nie powiódł się. Ko­
lumny atakujące wparły wprawdzie rokoszan do waro­
wni i zbliżyły się do nich na 100 metrów, przecież 
przyjęto je tak morderczym ogniem krzyżowym, że mu- 
siały się cofnąć w największym popłochu. W Asnières 
walczono także w dniu tym bardzo zacięcie. Ogólne 
jest zdanie, że Dąbrowski bardzo zręcznie prowadzi 
operacye w Neuilly i Asnières. Dla fachowych woj­
skowych ciekawym jest ten pojedynek dawnych cesar­
skich jenerałów z amerykańskim sposobem wojowania 
Clusereta, oraz te zapasy wojsk regularnych z gwar- 
dyami narodowemi, które od kilku dni daleko wale- 
czniéj niż z początku się biją.

Terroryzm komuny i anarchia czynią pobyt w Pa­
ryżu coraz niebezpieczniejszym dla zamożniejszych ' 
mieszkańców. Przèz ulice przeciągają gromady pija­
nych gwardzistów i podchmielonych kobiet, napastując 
porządniejszych przechodniów, wpadając do domów i ra­
bując pod pozorem rewizyi. Hotele margrabiego de 
Gallifet i p. Lafitte zniszczono. Aresztowania trwają 
bezustannie a świeżo uwięziono intendenta ratusza i je- j 
neralnego inspektora targów. Na bulwarze Magenta 
i na Place du Chateau pochwycono 12 bm. przeszło 
300 młodych ludzi, których gwałtem posłano na for- 
poczty do Neuilly; szczęściem udało im się zbiedz na 
stronę wersalską. i

Pisma francuskie donoszą od kilku dni o ruchach 
wojsk niemieckich i posunięciu się oddziałów pruskich 
aż do Argenteuil i Colombes. Siècle zaręcza, że silna ■ 
załoga w St. Denis została jeszcze znacznie wzmo­
cnioną. Dnia 13 bm. miał przybyć do St. Denis świeży 
pułk pruskiój gwardyi oraz wielu oficerów róźnój broni. 
Dworzec kolei obsadzono wojskiem i zatoczono przed 
nim dwa działa ciężkiego kalibru, by zabezpieczyć ko- 
léj od zepsucia przez rokoszan paryskich. Podróżnych 
rewidują władze pruskie w wagonach.

Z powodu licznych doraźnych egzekucyi, których 
mianowicie jenerałowie Vinoy i Gallifet dopuścili się 
na jeńcach schwytanych w pierwszych dniach walki

PRUSY.
* Berlin, 16 kwietnia. Na jutrzejszóm posiedzeniu 

plenarném parlamentu niemieckiego wniesie poseł hra­
bia Luxburg interpelacyą następującego brzmienia: 
„Z Niemcami połączone znowu prowincye Alzacya i Lo­
taryngia znajdują się obecnie i aż do stanowczego upo­
rządkowania ich stanowiska w niemieckiém terytoryum 
celném w położeniu, które uważać należy pod względem 
handlowo-politycznym za niemoźebne. Wywóz do Fran- 
cyi utrudniony jest przez wysokie cła, a na podstawie 
wskazówek danyeh niedawno przez rząd francuski wła­
dzom celnym podlega on częściowo prohibicyi. Wywóz 
z Francyi jest faktycznie wolny, ponieważ ze strony 
Niemiec nie jest jeszcze ustawiona na granicy francus- 
kiéj straż celna. Z Szwajcaryi przechodzą bez opłaty 
cła towary wszelkiego gatunku, tak szwajcarskiego, jak 
i innego pochodzenia, do Alzacyi,ponieważ i tu ze strony 
Niemiec nie jest jeszcze ustanowiona straż celna. Al­
zacya i Lotaryngia służą obecnie w ten sposób za skład 
dla różnych z obcyeh terytoryów celnych pochodzącvch 
towarów, które przy wprowadzaniu do Niemiec podle­
gały opłacie cła a obecnie bez opłaty cła zgromadzane 
są, ażeby po przyjęciu świeżo pozyskanych prowincyi do 
niemieckiego związku celnego pojawić się na nie­
mieckich targach ku szkodzie niemieckiego przemysłu. 
Pozwalam sobie przeto zapytać pana kanclerza Związku, 
czy i jakie poczyniono kroki lub wkrótce poczynione 
będą, ażeby istniejącemu złemu zaradzić aż do stanow­
czego uregulowania stosunku Alzacyi i Lotaryngii do 
niemieckiego związku celnego.“ Interpelacyą tę poparli 
posłowie: Ackermann, doktor M. Barth, Bernuth, Fi­
scher, (z Augsburga), Guenther (z Saksonii, Boemer 
(z Neuwied), Hirschberg, Hoeremann, Hennig, Jordan 
(z Bawaryi), doktor Braun (z Gery), Bonin, Kratz, Ka- 
siner, Kottmueller, Kusserow, Lottner, Marquardsen, 
Behringer, Louis, hr. Münster (z Saksonii), Overweg, 
baron Nordeck zur Rabenau, baron Patów, baron Rog- 
genbach, Ross, doktor Schleiden, doktor Schwarze, dr. 
Vôlk, Stadlberger, Swaine.

W kwestyi uroczystego wnijścia wojsk zwycięzkich 
do Berlina zamieszcza Kreuz Ztg następujące com­
muniqué :

„Wczorajszą naszę wzmiankę o uroczystościach wnij­
ścia jesteśmy dziś w stanie dokładniój uzupełnić w ten 
sposób, że wnijście, jak to częstokroć twierdzono, nie 
nastąpi przez bramę Halską i przez plac Belle-Alli- 
ance, przez ulicę Fryderykowską lub Wilhelmowską, 
lecz jedynie przez bramę Brandenburgską. Ażeby 
jednakże prócz Lip i inne zamieszkałe ulice mogły 
przypatrywać się pochodowi zwycięzkiemu bezpośrednio, 
wniesiono, jak się dowiadujemy, na Najwyższóm miej­
scu i przyjęto, że wojska zbiorą się na polu pod Tem- 
pelhof i ztamtąd, bądź to przy moście Halskim, bądź 
to na inném miejscu, wnijdą w Koeniggraetzerstrasse 
i tę przejdą aż do bramy Brandenburgskiéj. Rozporzą­
dzenie to powitane zapewne zostanie z radością. Do- 
dajemy nadto, że w decydujących kołach nie zrzeczono 
się nadziei, iż wnijście nastąpi jeszcze w maju a naj- 
późniój w czerwcu.“

JCKWysokość książę następca tronu rewizytował 
onegdaj jenerał-feldmarszałka Steinmetza w jego po­
mieszkaniu.

Angielski ambasador przy tutejszym dworze, lord 
Loftus, wyjechał przedwczoraj wieczorem do Anglii, 
zkąd już podobno do Berlina nie powróci.

W obec nadspodziewanie długiego trwania pary­
skich zamieszek nie od rzeczy będzie przytoczyć do­
datkową konwencyą, jaka zawartą została dnia 11 
marca 1871 roku na zamku Ferrières pomiędzy Juliu­
szem Favrem z jednéj a jeneralnym intendentem, hra­
bią Stosch, tudzież intendentem armii Engelhardem 
z drugiój strony „celem wykonania preliminaryów po­
kojowych.“ Ważny ten dokument dozwala pojąć ogrom 
ciężarów, jakie Francya przez przedłużony pobyt nie­
mieckich wojsk na jéj terytoryum ponosić musi. Po­
dług téj ugody dodatkowéj przejmuje niemiecka admi- 
nistracya wojskowa utrzymywanie niemieckich wojsk aż 
do 31 grudnia 1871, podczas kiedy Francya ponosić 
będzie za owo utrzymanie koszta; ustanowione wyna­
grodzenie wynosi za każdą porcyą 14 sgr. (1 fr. 75 
cent.) a ża każdą racyą 20 sgr. (2 fr. 50 cent.); osta­
tnia jednakże norma ma być zniżoną od 1 października 
aż do końca roku na 2 fr. 25 centymów, Ceny te wy­
płacane być mają codziennie, począwszy od 3 marca 
r. b., za 500,000 porcyi i 150,000 racyi; jednakże po 
zawareiu stanowczego pokoju i po zapłaceniu pierwszego 
półmiliarda nastąpi zmniejszenie tygodniowe o '/4 ró­
żnicy pomiędzy 500,000 porcyami i 150,000 racyami 
o 150,000 porcyi i 50,000 racyi. W ten sposób po 
upływie czterech tygodni płacićby jeszcze tylko nale­
żało dziennie za 150 000 porcyi i 50,000 racyi. W dwa 
tygodnie (15 jours) po zapłaceniu całkowitćm pierw­
szego miliarda płacić się tylko będzie dziennie za 
120,000 porcyi i 40,000 racyi; w dwa tygodnie po za­
płaceniu l'/2 miliarda zniża się to do 80,000 porcyi 
i 30,000 racyi; w dwa tygodnie po zapłaeeniu dwóch 
miliardów ma już'tylko być płaconym za 50,000 porcyi 
i 18,000 racyi. Sumy te płacić należy z góry a w dniu 
21 marca miała być już płatną całkowita kwota od 3 
do 31 marca. Jeżeliby sobie rząd francuski życzył 
przejąć utrzymywanie wojsk niemieckich we Francyi od 
1 stycznia 1872 roku, natenczas powinien to wyraźnie 
aż do 1 października rb. oświadczyć. W podobny spo­
sób postąpi się będzie w każdym roku, przyczém za­
wierane będą zawsze nowe i osobne konwencye. W ra­
zie, gdyby rząd francuski przejąć miał wyżywienie nie­
mieckich wojsk, powinien aż do 1 grudnia założonym 
być w każdćm wiçkszém mieście, zajçtém przez Niem­
ców, magazyn któryby zawierał zapasy wgżywności dla 
koni, ryżu, suchych warzywach, soli, kawie, winie 
i wódce na trzydzieści dni, w mące (w miejsce chleba) 
na dwa tygodnie i w soloném mięsie na dziesięć dni, 
podczas kiedy na świeże mięso zawarte być kontrakty 
na cztery tygodnie. Przy sporach o jakość i ilość 
tych zapasów rozstrzyga komisya mięszana, ktôréj pre- 
zydować będzie oficer niemiecki a utworzoną będzie 5

' pod Paryżem, wystósowali arcybiskup paryski i ksiądz 
Deguerry z upoważnieniem komuny listy do p. Thiersa, 
zaklinające go, by rozporząd ¿il śledztwo i zapobiegł 
podobnéj bratobôjczéj rzezi. Oba listy kończą się uro- 
czystém zapewnieniem, że pisane są z własnego popędu 
a nie z nacisku komuny.

W korespondencyi z Wersalu z dnia 11 b. m. do
Koeln. Ztg znajdujemy ciekawe szczegóły o walce 
parlamentarnéj, jaka się poczyna wyradzać w łonie 
zgromadzenia narodowego. Posłowie legitymiści i or- 
leaniści, którzy codziennie odbywają narady, pierwsi 
pod przewodnictwem księcia d’Audiffret Pasquier, dru­
dzy pod przewodnictwem pana Saint Marc Girardin, 
porozumieli się wzajemnie, by z kolei wysadzić z gabi­
netu panów Picarda i Favre a następnie strącić pana 
Thiersa, który przekłada być panem Francyi, niźli pier­
wszym ministrem hrabiego Paryża lub Henryka V. Od 
tygodnia zatém wciąż się sypią systematyczne zaczepki 
na ministra spraw wewnętrznych. Przeciw panu Favre 
bój jest mniéj zacięty, ale także widoczny. Gdyby się 
udało obu ministrów zastąpić rojalistami. upadek pana 
Thiersa byłby konieczném następstwem. Opozycya usi­
łuje także pozyskać sobie armią, jak się okazuje z na- 
stępnój okoliczności. Dnia 10 kwietnia odbył się uro­
czysty pogrzeb jenerałów Besson i Péchot, przy współ­
udziale pana Thiersa, marszałka izby i wielu znakomit­
szych posłów. Ponieważ wszakże izba nie była urzędo­
wnie zaproszoną, przeto uderzył książę d’Audiffret- 
Pasquier z wielką gwałtownością na rząd, że lekceważy 
reprezentantów narodu i ściągnąć może na nich w obec 
walecznéj armii podejrzenie, że nie umieją lub nie chcą 
uszanować zasługi dzielnych żołnierzy, przeciwko czemu 
mówca protestuje. — Korespondent Koelnische Ztg 
mniema, że kampania prze iw ministerstwu i panu 
Thiersowi rozpocznie się z podwójną siłą po uśmierze­
niu paryskiego rokoszu, a wtedy kryzys gabinetowa bę­
dzie nieuniknioną.

Gaulois donosi, że w czwartek i piątek miały 
przybyć pod Paryż dwie dywizye, w ilości 25,000 żoł­
nierza, sformowane z jeńców. Pod Courbevoie utwo­
rzony będzie obóz na 40,000, celem ułatwienia operacyi 
na Paryż.

Do Times’a piszą pod dniem 12 bm. z Paryża: 
„Dąbrowski staje się z każdym dniem popularniejszym. 
Milczy on co do zapatrywania się na ostateczny rezul 
tat zapasów, ale w boju daje dowody tak nieustraszonéj 
odwagi, iż porywa za sobą gwardzistów. Dziś rano 
granat przeleciał mu pomiędzy nogami a nawet oka nie 
zmrużył. Tylko podniósł szpadę i zawołał „Avancez, 
mes enfants!“ Mimo to, gdy powracał wieczorem do 
Paryża, aresztował go na ulicy pijany gwardzista. Dą­
browski oświadcza, iż spali Neuiliy, Puteaux i Vdliers 
przy pierwszéj lepszéj sposobności, ponieważ mu domy 
i drzewa przeszkadzają w śledzeniu ruchów nieprzy­
jaciela.“

Książę następca tronu saski ogłosił części depar­
tamentów de la Seine, de Seine et Oise, de Seine et 
Marne i de 1’Oise, zajęte przez wojska niemieckie, 
w stanie oblężenia.

i

i

* Dzienniki otrzymane przez nas z Zachodu dziś 
rano, wczoraj bowiem poczta zaehodnia nas nie doszła, 
nie przynoszą zbyt obfitego zasobu nowin z Paryża. 
W gazetach tylko paryskich znajdujemy pełno donie­
sień o rewizyach, aresztowaniach, rekwizycyach i gwał­
tach, dopełnianych na osobach komunie niemiłych, oraz 
o nieporozumieniach wybuchłych pomiędzy komuną a 
komitetem centralnym. Co do ostatniego czytamy w 
Monitorze: „Komitet przekonany jest, że komuna 
z dniem każdym bardziéj się chyli do upadku. W ło­
nie jéj panuje zupełny rozstrój. Dnia 8 bm. nakazał 
komitet aresztować uzbrojonych przez komunę żołnie­
rzy i z przykrością spogląda na jéj dekrety i rozporzą­
dzenia. Komitet przyznaje, że wojska komuny zostały 
pobite i że obawiać się należy straszaéj walki ulicznéj. 
Dnia 9 bm. usiłowało kilku członków komitetu po raz 
ostatni powstrzymać komunę o I dalszych nieszczęsnych 
kroków na niefortunnie obranéj drodze, niestety, nada­
remno“. — Univers dodaje do wiadomości o zabraniu 
kas Hall centralnych i szpitalu Val de Grâce, że i 
szkoły, mianowicie szkeła Bossuet uległa rabunkowi. 
Petite Presse donosi o zabraniu skarbu kościoła 
Nôtre Dame de Lorette; Journal Officiel komuny 
zaś zamieszcza następujący dekret:

„Zważywszy, że cesarska kolumna na pla u Ven­
dôme jest pomnikiem barbarzyństwa, symbolem brutal- 
néj siły i fałszywćj sławy, umocnieniem militaryzmu, 
zaprzeczeniem prawa międzynarodowego, ciągłą obelgą 
zwyciężonych przez zwycięzców, bezustanną uapaścią na 
jednę z wielkich zasad republiki francuskiój, tj. brater­
stwo, dekretuje komuna paryska: jedyny artykuł. Ko­
lumna na placu Vendôme będzie zburzona. Paryż, 12 
kwietnia 1871“. ,

Arcybiskup paryski został przeprowadzony z Con­
ciergerie do więzienia w Mazas. Proboszcz kościoła 
St. Eustachę, uwolniony na żądanie swych parafian, zo­
stał w czasie nabożeństwa w pierwsze święto przyjęty 
na kazalnicy z ogólnym zapałem. Mężczyźni powiewali 
kapeluszami, kobiety chustkami. Bien Public z 10 
bm. powiada: „Aresztowania ogromnie się mnożą; 20 
mieszkańców domów przy bramie Maillt zaprowadzono 
do więzienia przy placu Vendôme, gdzie przez 24 go­
dzin trzymano ich bez podania im żywności. Kilku po 
dwóch dniach wypuszczono, ponieważ sędziowie nawet i 
nie wiedzieli, dla czego ich właściwie aresztowano. O in- ' 
nych nie ma dotąd wiadomości. Uwięziono daléj pro- ; 
boszcza ks. Lartigues i byłego posła Glais-Bizoin.

L’Univers ogłasza następujący plakat, który zna­
leziono przybity na drzwiach kościoła St. Pierre (Mont­
martre) po uwięzieniu wszystkich księży téj parafii.

„Zważywszy, że księża są bandytami i że kościoły 
są jaskiniami, w których mordowali moralnie lud, ugi­
nając Francyą pod jarzmo podłych Bonapar- 
tych, Favréa i Trochu (podkreślone wyrazy druko­
wane są na plakacie olbrzymiemi głoskami), nakazuje 
delekowany cywilny przy prefekturze policyi zamknąć 
kościół St. Pierre i aresztować tak księży jak ignoran­
tów. (Podp.) Le Moussu.“ Z hotelu pana Thiersa 
na rozkaz komuny zabrano wszelkie srebra i odwie­
ziono do mennicy. Również zabrano wsystkis srebra 
i kosztowności w gmachu ministerstwa spraw zagrani­
cznych i w podobny sposób postąpiono z mnóstwem 
hoteli zamożniejszych rodzin na przedmieściu Saint 
Germain.

Wybory uzupełniające do komuny naznaczone zo­
stały na 16 mb., co uważać należy za dowód, że ope­
racye wojenne rokoszan uwieńczone są pomyślnym sku­
tkiem.

Moratoryum weksli przedłużono na czas nieograni­
czony.

WŁOCHY.
** Florencja, 13 kwietnia. Naznaczone na połowę 

czerwca roku bieżącego przesiedlenie się ministerstw 
jub przynajmniej gabinetów ministrów do Rzymu zape­

wne do skutku przyprowadzone m nie zostanie, g^y. , 
ministrowie, którzy, jak to donosiliśmy, przed kilu li 
dniami byli w wiecznćm mieście, nabyć mieli przefo | 
nania, że przesiedlenie to do wyznaczonego przez Li 
a przez ministerstwo przyjętego dnia jest absolut^ ’ 
niemożliwćm i że rząd, dawszy parlamentowi formalna w 
obietnicę, że siedlisko swoje do końca czerwca przenjJ a 
sie do Rzymu więcćj przyrzekał, niż uskuteczni; -vt 
jest w stanie. Urzędnicy więc, którzy wedle otrzyj. $ 
nego dawniój polecenia gotowali się do wyjazdu dj {5i 
Rzymu, otrzymali rozkaz teraz przeciwny a przesiedlą to’ 
nie ministerstwa przed1 końcem października zapełń« eh 
nie nastąpi. L

Aby jednak choć pozornie tylko zadość uczyni; ló’ 
podjętym zobowiązaniom, powołane zostaną izby, 
których pomieszczenie jako tako będzie przygotowane -t 
i wykończone do końca czerwca, w początkach lip^
na 2 lub 3 dni do Rzymu dla zamknięcia sesyi, ptZf 
którćj to sposobności i ministrowie z swemi kauela- 
ryami gabinetowemi w Rzymie znajdować się będą* 
Zaraz jednak po zamknięciu sesyi wrócą ministrowie 
z gabinetami do Floreocyi i dopiero w końcu paździer- 
nika przeniesą się do Rzymu, do którego to czasu za, 
pewne i ciało dyplomatyczne uskuteczni przesiedlenie 
się swoje.

Z Francyi nadeszły tu niedawno wiadomości, które 
wywołały niejaki niepokój i obawę. Wedle tych Wia- 
domości bowiem przybyli liczni zwolennicy francuskiej 
rzeczypospolitój socyalnćj do Nizzy, gdzie w zwi^J 
z będącem tam włoskićm stronnictwem ruchu chcą no 
wy podnieść rokosz. Ponieważ zaś przygotowujące się 
tuż nad granicą poruszenie może być niebezpieczni 
dla Włoch a rokosz sosyalistowski nie małeby mógł wy. 
wołać trudności i ambarasy, przeto nakazał rząd tu- 
tejszy skoncentrowanie znacznych wojsk nad granica 
francuską, by być przygotowanym na wszelkie wy. 
padki.

Nowo mianowany poseł francuski hr. Choiseul przy, 
był tu przed kilku dniami i przedstawił się już mini- 
strowi spraw zagranicznych, p. Visconti Venosta. Au- ow° 
stryacki zaś poseł baron Kiibeck wyjedzie ztąd za 
kilka za urlopem a w czasie niebytności jego zastępo- w110 
wać go będzie radzca legacyjny hr. Zametti.

Król nie uda się podobno, jak z początku było 
postanowionóm, na otwarcie międzynarodowćj wystawy 
marynarskiój do Neapolu lecz zastąpić się każę na­
stępcy tronu księciu Humbertowi.
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Telegramy.
Paryż, 14 kwietnie’. Sprzyjające komunie dzien­

niki donoszą: W nocy i dz ś z rana toczono daléj bói 
poJ Neuilly i Asnières; położenie stoli obu strou nie " 
wiele się zmieniło. Ogień Mont Valérien przeciwko 
Neuilly całkiem prawie ust-ł, ponieważ groziło niebez­
pieczeństwo, iż :ak samo własne wojska j k sfederowa- 
nych pociski trafiać mogły. Wojska wersalskie obsadziły
wczoraj wieczorem część Neuilly najblifcéj mostu poło- i P° 
żoną, stoją one również na wyspie de la Grande Jatte *Pr 
naprzeciwko Villiers. Sfederowani usiłują odeprzeć woj­
ska wersalskie za Sekwanę do Courbevoie i ustawili 
swoie forpoczty w Boi3 du Boulogne, podczas kiedy kil 
ka batalionów trzyma w szachu oddział nieprzyjaciela, 
znajdujący się na Ile de la Gr mde Jatte. Most, łą­
czący Ile de la Grande Jatte z półwyspem Genevil-

i«to

liers, ostrzeliwauy jest przez bateryą ustawioną przez
Z,

P1

sfederowauych pod Moulins des Courronnes. — Jak1 
słychać, oczekują wojska wersalskie posiłków z Long-i™ 
champs i Surenes, ażeby prawe swe skrzydło

ineidzić. Po stronie połuduiowćj miasta nic nowego. Ocze­
kują jeszcze zawsze ataku. Ściąguięto znaczne siły, by° 
atak ten odeprzeć. Dziś przetrząśnięto hotel Toiersa; w 
papiery, jakie znaleziono, zabrano, a srebro posłano do™ 
mennicy. Komuna każę starannie przetrząsać kościoły 
w kilku przypadkach posłano znalezione sprzęty srebrne p P 
do mennicy.

Wersal, 14 kwietnia. Zgromadzenie narodowe przy­
jęło prawo municypalne 499 głosami przeciwko 18. - 
Podług nadeszłych tu wiadomości walka toczona od As­
nières do Neuilly nie doprowadziła jeszcze do żadneg) 
rezultatu. Zresztą nic ważnego nie donoszą z teatru 
wojny. Znaczne siły ściągniono obecnie, co zapowiada 
bilską stanowczą walkę. Wojska ożywione są najle­
pszym duchem.

Reims, 15 kwietnia. Następujący okólnik nadszedł 
z Wersalu: Ministerstwo spraw wewnętrznych do prefe­
któw i podprefektów. Rząd zdecydował się na wydawa­
nie dziennika urzędowego dla wszystkich gmin Francji- 
Od poniedziałku dziennik ten przesyłany będzie do pre­
fektur i podprefektur w pakach osobnych, które tyle za­
wierać będą egzemplarzy, ile okręg liczy ginin. Wyra­
źnie obstsję przy tém, ażeby codzień po odebraniu pab 
egzemplarze rozsyłane były merom. Czuwaj pan osobi- p< 
ście nad tém. Pod obecnemi okolicznościami o ’_ 
urzędowa prasa gwaltownéj potrzebie i życzeniu opinii 
publicznéj, któremu rząd zadośćuczynić musi się pi 
spieszyć.

Soisy, 15 kwietnia. Zeszłój nocy i dziś kanonsda[‘wei 
niewielka. Silniejsza od godziny 8 do 11 na linii phÇL 
Montebello i lukiem tryumfalnym ; pomiędzy Courbevoie 
a Asnières walka nieustająca. Ruch pomniejszych od- 
działów piechoty pomiędzy Colombes i Grenervilliers i Pj' P 
trolów jazdy pomiędzy Nanterre a Colombes. NamWv" 
jazdy pod Nanterre jeszcze stoją, park wozów us 
się pod Courbevoie. .feg

St. Denis, 15 kwietnia. Wczorajsza walka noc^r®8 
była, jak się zdaje, pomyślna dli armii wersalskiej, 
dnakże przy znacznych stratach. Na pewnych wino9®0' 
ściach zbywa jeszcze. Dziś dalsza walka artyleryi- 
wstańcy jeszcze są przy moście przez Sekwanę pod 
nières ; wojska rządowe utrzymywały przy wnijścia P°' 
nocném z Courbevoie i, jak się zdaje, z Neuilly, y J 
ogień armatni przeciwko Asnières. Ogień ten był w!flj 
czny i pod St. Cloud i Sèvres. Przedwczoraj wykon’ 

atak na Chateau Bacon przed - 
' WOJ3‘
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to'!został nieszczęśliwy
nieres, w którym jednakże tylko trzy kompanie 
rządowych brały udział. „¡,

Wersal, 15 kwietnia. Zgromadzenie narodowe- - 
nister skarbu przedkłada rektyfikowany budżet 
dów za r. 1871. Rząd nie wnosi o żadne zmiany * 
żecie ministerstwa wojny, ponieważ nie ma żadnej . 
stawy, by budżet ten już teraz ustanowić. Prelim>ua,JJB| 
innych ministerstw wykazuje za c as 6 mieś ęczof ’«aiei 
lipca do grudnia 1870) oszczędzał 107 mdienów. O” .piy j 
tyczy budżetu dochodów, to niepodobna go u^_®nnnap

iiinti

prędzćj, aż spokojność w Paryżu będzie przywr(d 
Minister skarbu oświadcza, że od własności granctirji ’ 
nie będzie się żądało nowych ofiar. Rząd o i2, Mli 
się będzie, by przywrócić kredyt i dobrobyt 
Zgromadzenie narodowe przyjmuje następnie proje 
prawa tyczącego przestępstw prasowych. W oclPot^n3 
na interpelacyą oświadcza pan Picard, że w os 
czas cb małe tylko ‘ starcia i w-lki forpocztowe pf

irl^atmiejsce. . '
Wiedeń, 15 kwietnia. Profesor dr. Oppolez( cep i,

— Jutro ukazać się mająca Wiener Ztg zawi0



a
pismo odręczne d. d. Meran 11 kwietnia, mia- 

p, Grocholskiego ministrem.
Paryż» 15 kwietnia. Journal officiel komuny 

następujący raport Eudes’a z dnia 15 z rana 
„ godzinie: Walka zdaje się być teraz zupełnie 
,czOną. Miniona noc była okropną,. Walka trwała 

od 10 irodzinv wiflozorflm Fort Vanves
tóoną- Miniona noc była okropną.

,’n8tannie od 10 godziny wieczorem. --------
trzymał nader gwałtowny atak. Nieprzyjaciel po- 

’ogromne straty i na całej linii odparty został. 
105 świetne dla chorągwi komuny zwycięztwo.
^wieszczenie komitetu centralnego z dnia dzisiejszego 
tasza rozwiązanie batalionów 18, 16 i 20. Żołnierze 

w przeciągu 24 godzin złożyć broń w kwaterze 
piinej, gdyż w Przeciwnym razie nastąpi rewizya ich 

ff. Komisya barykadowa nie przerywa prac swo- 
Uczestnictwo flotyli szalup kanonierskich uniemoż- 

zostało przez nagłe opadanie wody w Se- 
przez otworzenie śluz pod Suresnesjini, 

oranie.
Bezons.

Parys, 15 kwietnia. Dziś po południu rozpaliła się 
off0 walka na działa i staje się z każdą minutą 

aZ gwałtowniejszą. Ustawiona na Trocadero baterya 
¡rzela bezustannie. Forpoczty utrzymują gwałtowny 
,jtii karabinowy. Mówią, że fort Issy w skutek ognia 
jj9k wersalskich znacznie ucierpiał. Służba telegra- 

wewnątrz Paryża przywrócona na nowo.
Wersal, 15 kwietnia. Journal officiel ogłasza 

ólnik rządu, w którym oświadcza: Wycieczka roko- 
silnie odpartą została. Jenerał Wolff wziął kilka 

w Neailly, przyczém rokoszanie znaczne ponieśli 
Zamiarem rządu jest utrzymać stanowiska na 

u aż do dnia, w którym przez stanowczą akcyą bę- 
© mogli położyć koniec tój pożałowania godnej woj- 
domowéj. Jak na teraz ważną jest okoliczność, iż 

UJska i materyał wojenny nadeszły. Komisya pięt­
nu zebrała się wczoraj, by odczytać listy arcybis- 
„pa Darboy i proboszcza Deguerry, i postanowiła urzę- 

-e ogłosić za fałszywe okrucieńtwa rzekome i re 
lie, jakie przypisywano wojskom rządowym. Pan 

¿croy pojmany wczoraj został przy forpocztach pod 
7 i j ’ko jeniec odprowadzony do Wersalu; obcho- 

¡oiio się z nim ze względami, na jakie zasługuje. — 
¡j nie ma wiadomości od forpoczt.

Paryż, 15 kwietnia. Ogłoszenie publiczne Cluse- 
a donosi, że wojska wersalskie uderzyły o północy 
)anvre, lecz zostały odpartemi. O godzinie 1 pa- 

inl już znowu całkowity spokój. Dziś z rana rozpo- 
• na nowo kanonada przy Porte Maillot i pod 

min;. — Journal officiel komuny wypowiada pod 
zględem kroków przedsięwziętych przez republikańską 
;ę co następuje: Liga przedsięwzięła inicyatywę z wła- 
ifj woli, komisya wykonawcza i komuna nie wpływały 
nie mogły wpływać na to; dała ona wyraz na swój 
osób życzeniom ludności Paryża, stawiając rządowi 
Wersalu ultimatum tego rodzaju, że jeżeli rząd nie 

ęsłucha usprawiedliwionych żądań, natenczas cały Pa- 
i powstanie celem ich obrony. Ponieważ przypadek 
„przez ligę przewidziany faktycznie teraz nastąpił, 
»to nie ma ona potrzeby zapytywać się komuny pod 
iględem dalszego jój zachowania się, powinna tylko 
[cisnąć konsekwencye z wynurzonych przez siebie

!»n

raty-

t

mę oświadczeń i zawezwać cały Paryż do obrony 
ich praw.
Zurych, 14 kwietnia. Z stawionych przed sąd wo- 

iy z powodu popełnionych nadużyć w Tonhali ska- 
.. zostali Didier, Raimond, Poirel i Peyre, każdy na 
/miesięczne więzienie i na zapłacenie kosztów. Wy- 
c postanawia następnie, że skazani zapłacić mają żra- 
inemu Riedelowi 3000 franków, właścicielowi Tonhali 
O franków i za uszkodzenia w gospodarstwie 100 
inków jako wynagrodzenie. Innych obżałowanych z po- 

i braku dowodów uwolniono.
Wiedeń, 15 kwietnia. Rada gminna miasta Wie 

»a przyjęła ogromną większością wniosek, ażeby wy- 
isowano do Dóllingera adres, w którym wyrażone być 
a wdzięczne uznanie za jego postępowanie, tudzież 
ipatye ludności wiedeńakiój. Równocześnie uchwalo- 
ażeby wysłać petycyą do ministerstwa o prawne 

stósunków pomiędzy państwem a ko-
iołem.

Wersal, 15 kwietnia. Najnowsza depesza okólna 
prefektów donosi, że kanonada z nieprzyjacielskich 
w była bardzo nieznaczna; wycieczkę odparto. Ko- 
uikacya pomiędzy Juvissy a Choisy jest przez jazdę 
Waną. Rokoszanie odcięci są od prowincyi. W wal-

1 Neuilly ponieśli oni znaczne straty. Przygoto- 
5® się atak na Asnieres.

Ratzeburg, 15 kwietnia. Sejm jest zwołany na 
® 28 kwietnia. Przedłożonym być mu ma projekt 
do wcielenia księstwa lawenburgskiego do Prus, 
wssingen, 15 kwietnia. Cesarz rosyjski przybędzie
połowie maja celem używania wód i w przejeździe 

nedzi dwór berliński i zabawi na nim kilka dni.
14 kwietnia. Agence Havas rozsyła 

depeszę: Dziś z rana rozpoczęła się znowu 
ijowna kanonada; równocześnie wszczęła się pod 

walka, która jednakże, o ile dotąd się zdaje, 
Pfzybrała większych rozmiarów. Twierdzenie dzien- 
’ paryskich, że rokoszanie zajęli wieś Neuilly 

'jszy most, uważane jest ze strony urzędowśj 
'Odstawne. Pod Cłamart nie ustają rokoszanie

Offać amunicyi, całkiem bez skutku.

,. Za duszę ś. p. doktora 
tflizer- 

de iq®° odbędzie się w ro-
79} t ®' b- o godzinie 9 rano 
iP;°i e nabożeństwo w ko- 

ele św. Marcina. (2094)
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13 hm. zakończył życie pod?“18
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Reims, 15 kwietnia. Nadeszła tu następująca de­
pesza z Wersalu: Naczelnik władzy wykonawczéj do 
prefektów, podprefektów, jenerałów dywizyi i brygad, 
jeneralnych prokuratorów i do wszystkich władz cywil­
nych i wojskowych. Okólnik ten porozlepiać należy we 
wszystkich gminach Francyi. Dwa ubiegłe dni nie mo­
gły sprowadzić żadnych wypadków, ponieważ rząd, trwa­
jąc przy swoich pracach organizacyjnych, nie wydał roz­
kazu do przedsięwzięć. Pod Chatillon i portami połu- 
dmowemi była kanonada prawie nic nieznacząca, je­
dnakże wycieczkę nieprzyjaciela silnie odparto. Powta­
rzamy przy tój sposobności, że zeszłej nocy zakus nie­
przyjaciela nie udał się. Była to tylko kanonada i ogień 
karabinowy na ślepo i bez odpowiedzi; coby z pewno­
ścią inaczej było, gdyby nieprzyjaciel choćby jeden krok 
naprzód był uczynił. Forpoczty nasze dobrze są usta­
wione i nie cierpią pod żadnym względem, podczas 
kiedy rokoszanie amunicyą napróżno trwonią. Liczna 
nasza jazda udała się do Choisy le Roi i Juvicy i prze­
cięła im w ten sposób komunikacyą z Orleanem, że już 
w ogóle nie mają styczności z prowincyami. Po dru­
giej stronie, to jest ku Neuilly, ostrzeliwają rokoszanie 
z wałów przy bramie Maillot nasz szaniec przedmostowy 
pod Neuilly, a jenerał Wolff, jeden z najwaleczniejszych 
oficerów, zrobił wycieczkę przeciwko domom po prawój 
i lewej ręce i zadał nieprzyjacielowi znaczne straty. 
Zajmujemy się obecnie ostrzeliwaniem bateryi pod As­
nières, jedynie w celu powstrzymania nieprzyjaciela, 
przy czém głównym jest zamiarem ograniczyć ’ się na 
utrzymanie naszych stanowisk aż do dnia, w którym 
przez rozstrzygającą akcyą położyć będziemy mogli ko­
niec tój pożałowania godnój wojnie domowój. Aż do 
tego czasu nic nie zaszło szczególnego, prócz tego że 

materyał. Zgromadzenie, prowa-

— * Staoya chorroh na ospę w tutejszym lazarecie 
miejskim jest jesżczo dość licznie reprezentowaną. Znajduje się
W Tl’pi nhpp.nip nootrArJAał i 18 i R mw niej obecnie 26 pacyentów i to 18 kobiet i 8 mężczyzn. Zau­
ważono w ogóle, że epidemia ta pojawia się częściej u pici żeń 
skiej niż męzkiej.

— * Sprawozdanie z wczorajszego przedstawienia w tea 
anegdoty dramatycznej „Radziwiłł gościem“ odkładamy
jndu hriłLn mloicnn A. intwo

trze
z powodu braku miejsca do jutra.

— * W tutejszych wyższych z kładach naukowych 
rozpoczęły się dziś znowu nauki po dwutygodniowych wakacyach 
wielkanocnych.

— * Jenerał-feldmarszałek Stelumetz powrócił wczoraj
z Berlina.

* W dniu jutrzejszym w teatrze miejskim na be- 
nefis p. Rychtera, Skąpiec. Jak się dowiadujemy, zamówieniaf - uo rriauujcuij,
na przedstawienie to są tak liczne, że cała orkiestra została 
wypróżnioną i kilkadziesiąt miejsc tam Dyrekcya Teatru urzą­
dziła. — Skąpiec jest ostatnióm przedstawieniem, w którem 
występuje p. Rychter — i ostatniem przed wyjazdem całego tu­
tejszego dramatycznego Towarzystwa do Gniezna. W nie­
dzielę przyszłą t. j. 23 m. b. pierwsze już przedstawienie 
w Gn i eź nie.

— * Piszą nam z pod Kruszwicy: Dowiadujemy się, iż 
w przyszły wtorek, tj. 18 brn., odbędzie się w Strzelnie na sali 
p. Liedelta koacert, wykonany przez p. Wilińskiego. Spodzie­
wać się należy, iż publiczność tak okoliczna jako i miejsce s-a 
poprze usiłowania młodego artysty jak najliczniejszym udziałem, 
tem bardziej, iż juz od dawnego czasu w nasze strony żaden ar­
tysta Polak nia zawitał.

— * Kalendarz Jutro, we wtorek, dnia 18 kwietnia 
Apolonii męczenniczki; w kalendarzu słowiańskim Gości- 
sława. Wschód słońca o godzinie 4 minut 59, zachód o godzi­
nie 7 minut 1.

Dnia 18 kwietnia 1576 wjazd Stefana Batorego do Kra­
kowa. — 1791 ustawa dla miast. — 1791 utworzenie rady tym­
czasowi). — 1831 bitwa pad Kormiałowetn. — 1832 sprawa Pol­
ski w parlamencie angielskim.

nadchodzą wojska
dząc spokojnie dalsze swoje prace, uchwaliło dziś ogro­
mną większością prawo municypalne, pochwaliwszy plan 
rządu prawie we wszystkich punktach. Zgromadzenie 
udowodniło zarazem, że chce Paryżowi dotrzymać słowa, 
udzielając mu tyle wolności municypalnych, ile otrzy­
mały najbardziój uwzględnione miasta.

Lagny, 16 kwietnia. Następująca depesza nadeszła 
tu z Wersalu: Ministerstwo spraw wewnętrznych do pre­
fektów i podprefektów. Prawo jest uchwalone, jutro 
będzie ogłoszone, a wybory municypalne odbędą się nie­
bawem, prawdopodobnie dnia 30 kwietnia. Podług no­
wego prawa każdy wyborca osiedlony być powinien od 
roku w gminie. Listy należy w tym duchu zrewidować. 
Listy zroku 1870 tworzyć będą podstawę tój pracy. Za- 
iniormować należy merów pod względem terminu do 
wnoszenia reklamacyi. Nie ma godziny do stracenia. 
Proszę o skwitowanie z odebrania tój depeszy.

Ostatnie telegramy,
Paryż, 16 kwietnia, 8 godzina rano. (Spra­

wozdanie komuny). Dąbrowski uderzył na wojsko 
wersalskie pod Neuilly i wypędził je z domów 
w pobliżu kościoła. Obsaczono tu 400 ludzi i 
zmuszono do poddania; o północy byli sfederowani 
„prawie“ w posiadaniu mostu w Courbevoie. Woj­
ska, które obozowały na Longchamps, cofnęły się 
do Sèvres. Walka trwała prawie całą noc. Dą­
browski pozostał w nocy na polu bitwy.

Londyn, 16 kwietnia. Depesza Times’a 
donosi: Mae Mahoń osaczył szczęśliwie Asnières. 
—e Wybory uzupełniające odbyły się przy słabym 
udziale. Wielu wyborców wstrzymało się w gło­
sowaniu.

Wersal, 16 kwietnia. Nieważnego niema 
dziś do doniesienia z teatru wojny. Forpoczty 
strzelały na wiatr. Wojska rządowe jednego miały 
rannego. Twierdzenia organów komuny, że Dą­
browski wziął w Neuilly 400 jeńców, nie ma ża­
dnej zgoła podstawy.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE I POTOCZNE
B’«znari, 17 kwietnia. Ksiądz arcybiskup hrabia 

Łedóchowskl wyjechał onegdaj w towarzystwie księdza prałata 
Koźmiana i księdza kapelana Maryańskiego na objazd kościo­
łów w dyecezyach. Wczoraj wizytował ksiądz Arcybiskup para­
fialny kościół w Kostrzvnie.

— * Czwarte tegoroczne roki sdąu przysięgłych dla 
miasta Poznania i powiatów poznańskiego, szamotulskiego, średz- 
kiego, śremskiego i wrzesińskiego rozpoczną się w miaście na-
szém
dzień.

w przyszły poniedziałek i trwać będą pewnie cały ty-

— * Podpułkownikowi Jacoby odebrano dowództwo nad 
tutejszym obozem jeńców francuskich a zamianowano w jego 
miejsce kapitana Baiera z 7 batalionu kompletowego. Niespo­
dziewana ta zmiana wywołała ogólne zdumienie, gdyż pówód do 
nićj jest publiczności nieznany.

— ♦ Wkrótce powróci na swą posadę dyrektora policyi 
tutejszój pan Stauiy, który się znajduje obecnie z 1 batalionem 
landwery gwardyi w Królewcu. Po jego przybyciu uda się jego 
dotychczasowy zastępca, pan asesor rejencyjny Dallwitz, do 
Ostrowa, gdzie mu powierzono tymczasawe sprawowanie ad- 
ministracyi urzędu radzcy ziemiańskiego w powiecie odola- 
nowskim.

— * Następujące znalezione przedmioty odebrać można 
w biurze ekspedycyi więźniów tutejszego dyrektoryum policyi: 
Czarną woalkę koronkową, cygarniczkę, pięć kluczy, mufę 
i okulary.

ido licytacyi chce być dopuszczonym, 
¡1 winien złożyć kaucyi 2000 tal w pa­
pierach rządowych.

Sprzedaż nastąpi jb zastrase- 
żeniemi potwierdzenia przez 
reprezentantów miasta i 
król, rejencyą. (1779)

Taksa obliczenia dochcdu i warto­
ści materyałów i warunki nader ko 
rzystne są do przejrzenia w registra- 
turze naszćj.

Poznań, dnia 31 marca 1871.
Magistrat.

d° gminy naszej grunt 
kapieżyńsiUiu

4 No. hip. Ś. Wojciech
ptSniejSZI™?yn ra WaM,

MliSćj być w drodze licyta‘ 

ce^u wyznaczyliśmy termin

r- Su o godzinie 1O 
K rairn

ifctrat„ein ^r- Sam ter, radzcą 
‘ na który to termin chęć 

UdJących izapozywamy. Kto

u

Subhastacya konieczna nietuchomrści do 
Franciszka 1 Antoniny małżonków Eln- 
czyńsklch naleią<ej, w Dopiewcu pod No 
12 położonej zniesioną została (.iOę3)

Poznań, dnia 13 kwietnia 1871.
Królewski sad powiatowy.

Sędzia snbhastacyjny.
Otw^

KrólewshijSąd powiatowy
w Trzemesznie.

dnia 14 kwietnia 1871 po południa o go­
dzinie 5.

Nad majątkiem kupca Hellodora Denk 
w Trzemesznie konkurs kupiecki otworzo­
nym i dzień zawieszenia płaty na 14 kwie­
tnia 1871 r. o godzinie 12 w południe usta­
nowionym został.

Na tymczasowego zarządzcę masy jest ka- 
melarz Winnicki w Trzemesznie obrany.

Wierzyciele wspólnego dłużnika wzywają 
się, aby w terminie
tiniu S6 rb. |trxe<9 po-

łts<fatiriis «» giodlzinte 11
w izbie instrukcyjnój więzienia wyznaczo 
czonym przed komisarzem konkursowym, 
sędzią powiatowym Kuntelberg zdali deklara- 
cye i propozycye względem zatrzymania te­
goż zarządzcy lub ¡też ustanowienia innego 
tymczasowego zarządzcy.

W szystkim, którzy od wspólnego dłużnika 
jakiekolwiekbądź pieniądze papiery albo in­
ne przedmioty w posiadaniu albo zachowa­
niu mają, albo którzy mu coś winni nadaje 
się, temuż nic nie oddawać ani nie płacić, 
iecz owszćm o posiadaniu przedmiotów tych

ai do 19 maja 18SI p. 
włącznie sąd lub zarządzcę masy uwiadomić 
i wszystko z zastrzeżeniem swych jakich­
kolwiek praw tamie do masy konkursowej 
odstawić.

Posiadacze zastawów i inni równe z nimi 
uprawnieni wierzyciele wspólnego dłużnika 
wiDni o zastawach w posiadaniu ich będą­
cych donieść. (.2079)

Trzemeszno, dnia 14|kwieti)ia 1871. 
i&ról. wąd powiatowy. 

Wydział I.

Nieruchomość we wsi Strykowie pod No 
14 położona, do Kaźmierza Wojnowsfcle- 
go należąca, która z objętością mórg 46,e0 
opłacie podatku gruntowego ulega, podług 
ustalonego czystego przychodu na podatek 
z gruntu na 39 tal. 12 sgr. 7'/, fen. i na 
podatek budynkowy z wartości użytku na 
25 tal. j odana, sprzedaną być ma w celu 
przymusowego wykonania drogą subhastacyi

Ct>na.

w mieście Poznaniu. 
Dnia 14 kwietnia.

r V/
Najwyź.

tal. 8gr. t'n.

Średnia.
tal. a err. fn.

Najniższa
Ul. agr. fe>

Pszenicy pięsnej, szefel po 84 fut. 3 5 — 3 2 6 3 — —
- średniśj M 2 25 — 2 22 6 2 20 —

, » pośled. d 2 17 6 2 15 — 3 10 —
Zyta ciężkiego * so • 2 6 2 — — 1 29 6

■ średniego « 1 29 _ 1 28 6 1 28 —
- poślędn. « — — — — — — — —

Jęczmienia wieik. « 74 _ __ — _ _ —
« drobn. i • •

Owsa tt 50 t 1 2 6 1 1 6 1 1 _
Grochu do gotow. B! 90 w — —

* aa paszę O « — — _ — — — —. _
Rzepin zimowego 1 74 9 __ _ _ _ _ _ ___
Rzepiku zimowego i __, _ _ __ _
Rzepin latowego « 0 __ _ — _ — —
Rzepiku latowego « ■ _ ■
Tatarki « 70 S _ — _ _ _
Perek « 100 _ 17 _ — 16 15
Wyki w 90 1 25 1 22 6 1 20
Lubin, żółty 90 1 20 _ 1 18 9 1 15 _

. niebieski - « • 1 10 __ 1 9 1 8
Koniczyny czerw, cent, po 100 funt. _ _ _ _
Koniczyny bialéj « • - — — — — — — — —

GOSPODARSTWO, HANDEL 1 PRZEMYSŁ.
Przy dzisiejszćm dalszéra ciągnieniu4 kl isy 143 król, pru­

skiej loteryi klasowéj padia pierwsza główna 150.000 tal. na 
nr. 46610. «

7 wygranych po 5000 tal. padły wygrane na No. 1730 
58g5 7918 11733 113183 48412 i 72477,.

4 wyg ane po 2000 tak na Ne. 20603 25158 37753 i
56428.

40 wygranych po 1000 tal na No. 3457 11793 12176 
12236 14846 16912 17729 28528 26284 2'058 28073 36068 36775
45368 46126 49057 50881 53006 53854 54910 60724 60864 62646
65214 65233 67381 67475 70417 72833 74517 75333 76592 78101
78688 80985 82295 88102 91534 93056 i 93424.

43 wygranych po 500 tal. na No. 2272 5382 9311 
16350 r'680 18760 19885 23490 32452 32974 34645 36286 36355
36584 42611 43288 45393 47876 48085 49464 54769 56903 57121
59928 65390 66857 69278 70154 70687 72575 74594 76031 77065
81515 83107 85128 86622 87214 87951 89202 89759 91009 i
92897.

S9 wygranych po 200 tal. na No. 207 1996 2051 4141 
6471 6772 8939 10531 10764 11047 11788 12*49 16354 18210 
21318 22722 22925 24416 25596 26610 27470 28230 29715 30000
32267 34601 34734 35293 40559 43108 43360 44923 48482 55696
59312 60257 63301 63660 63969 64107 64262 64782 6f064 68635
72547 73612 73644 74479 75200 75510 7.5827 76465 77050 79199
79526 80046 81890 83226 84835 84837 84980 87672 880S9 83137
88153 88422 92302 92992 i 94452.

Berlin, dnia 15 kwietnia 1871.
Król, jeneralna dyrekcya loteryi.

-- * Welsass. Wrocław, 14 kwietnia. Przy dalszych 
m.ernych żądaniach były i podczas ost tniego t.godnia lepsze 
gatunki przedewszystkiem żądane, z których sprzedano wiele 
partyi ze wszystkiah owczarń Kupowano wschodnio i zacho- 
dnio-pruską jednostrzyżną po 55-65 tal, węgierską po 72—82 
tal., jako też cienkie potne i z padiych owiec po 52—62 
talary. Odbiorcami byli po większej części tutejsi komisyo- 
nerowie, którzy kupowali na rachunek domów saskich i uad- 
reńskich.

Interes kontraktowy ożywiony a cieńsza szczególnie ga­
tunki znajdują wszechstronne uwzględnienie.

PRZYBYLI DO POZNANIA*"
deia 17 kwietnia.

BAZAR. Jaraczewskl z Lipna, Jackowski z Pomarzauowic, Ma­
zurkiewicz z Król. Polskiego, Hulewicz z żoną z Młodziejewic, 
hr. Bnióski z Samostrzela, Paliszewski z Gębie, Mossczeński 
z Stępuchowa, Dziembowski z Rudnicza, Koczorowski z lię- 
bna, Dereńński z Prochów, Grochowski z Miłosławia, Bierna­
cki z Żabi, pani Paruszewska z Obudna.

HOTEL PARYSKI. Szeliski z Chociczki, Wichliński z Giecza, 
Malczewski z Toniszewa, Chrzanowski z familią z Ostrowa 
Długołęcki z Goranina, Wróblewski z Wrześni, Królikowski 
z Zydowa.

HOTEL DU N0RD. Kiedrzyński z Międzylesia, pani Estkowska 
z Kocina, Kubicki z Wrocławia, Dyzmański z Warszawy

STERNA HOTEL EUROPEJSKI. Hr. Łącki z Konina hr. Gó­
rzański z Łagowa, Sczaniecki z Karmina.

MYLIU8A HOTEL DREZDEŃSKI. Książę Sulkowski z Ry­
dzyny, Wyczyński z żoną z Gruszczyna.

0EHM1GA HOTEL ERANCUSKi. Drwęski z Starkówca, Ra- 
doński z Krześlic, Karczewski z Wyszakowa, Siemiątkowski 
i Tabaczyński z Kroi. Polskiego, pani Grudzielska z Sołeczna, 
Szurnan a Władysławowa, Perzyński z Śremu, Alkiewicz ź 
Czerniejewa.

HOTEL POD CZARNYM ORŁEM. Pani Chmielewska z fami­
lią z Jaraczewa, Bogdański z familią z Wojciechowa, Rejewski 
z Sobiesiernia.

Wiadomości »ieidowc.
CHełd.t poznańska, 17 kwietnia

PozntósKie stare 4% 3*|/ 0 listy zastawne — —
Poznańskie nowe 4% bacy s.ian twne 86’/4 tai. płac. — Pozn. 
listy rentowe 89 ta!, żądano — Poyn. 4’/,% obbgacy« pow. 93 
żąd. — Akcye banku nrow. pozo — płac. — Banknoty polsk:e 
793/s tal, pł. — Akcye poznać re".ln<i-kre ytowero — ta­
plać. — Rumuny — taL płac. —• Północno-Diemlecza pożycz»» 
związkowa 99’/4 pł.

Żyto: wypowiedz. 25 w<-c .li., ns. wiosnę 49 kwiecień 49 
kwiecień-mąi 49 majczerwiec 49'¡4, czerw.-lipiec ó0 /4, liniec- 
sierp. 50% tal. pł.

Oz beczką) wynowied 24,000 kwart, na kwie­
cień 14%, maj 14% czerwiec 15%, lipiec 15% sierpień 15% 
wrzesień —, w miejscu bez beczki 14:% tal. płacono.

koniecznój w (1387)
{»»nicdKhklek dnit» 1$ester 
wca rii. przed południem 

« gi»d%. 30
w lokalu komisji sądowej w Stęszewie. 

Poznań, dnia 7 marca 1871.
Mrói. wijd powiatowy.

Sędzia subhastacyjny.

Towarzyst. róinieze średz- 
fce-w rzesińsko-gnieźuień« 

skic,
Walne zebranie w sśsroiiij, 

dnia 26 liwietnia r. ł>. 
we Wrześni W hotelu p. Pa- 
przyckiego o godz. 11. (2042)

O liczny udział uprasza 
Djrekcya.

Walne zebranie Spółki pożyczkowej 
dla miasta Inowrocławia i okolicy od­
będzie się dnia S4 fewietsaia 
r. i», przed południem o godzinie 11 
w ¡hotelu p. Rehefelda w Ino­
wrocławiu.

Na porządku dziennym:
1. Zagajenie posiedzenia.
2. Obór przewodniczącego i obór pro- 

tokulisty.
3. Odczytanie protokułu z ostatniego

®>ileł<Sa beplińałia, 15 kwietnia.
Przy stałćm usposobieniu i żywszym obrocie były i kursa 

wyższe.
Walory pruskie: Dóbr, pożyczk, pstwa. (4%°/0) 99 płac. 

Poż. pstwa z r. 1859 (5%) 100% płac. Obi. pstwa (4%) 83’/, 
płac. Poż. pstwa prem. z r. 1855 (3%%) 118% płac.

List, zsst.: Zachod.-prusk. (3%%) 76% płac, dto (4%) 
82 p,ac., dto (4%<%) 89% płac. Poza, nowe (4%) 86% płac. 
List. rent. Pozn. (4%) 89 płac. Prusk. (40|0) 89 płac.

Walory zagranica.; Austr. rent. srbr. (4%%) 55‘L płac. 
Rent, papser. (4%%) 47% plac. Losy z r. 1854 (4%) 72’/, płac 
Losy kredyt, z r. 1858 ¡ 9 żąd. Losy z r. 1860 (3°/) 77’/, 
płac. Losy z r. 1864 (4°/0) — płacono. Rosyjska poży­
czka prem z r. 1864 (5%) 118% płac. Rosyjska - poUk 

skarb (4%) 71 płacono. Polsk. certif. Lit. A. po
92!,ł Płao> iit0 czit8tki po 500 złp. (4%) 

101 ,, płac. Polsk. listy zastawne 3 em. w rs. (4%) 70% 
żąd. Listy likw. 58 płac. Włoska poż. (5%) 54% płac. 
Rumuńska poż. (8%) 87% płac. Rumuńskie oblig. kolej. (7%%) 
~ \ a^&c- Turecka pożycz. 42’/,—% płacono. Amer. poż. 
H j Płac- Akc-ye keieł zelaz. Kol. mind. 133% płac, 
nosi a4óia 107%—%—% płac. Austryacko Eraneusk.
220 2—41-3 , płac. Warszaw,-wledeńsk. 62’/, płac. Saaitó itd. 
Austryas. kredyt. niob, .149% oäaeono Poznans, crow 
uApfac‘,,Sisliłsk- a«»»- <mu*. 118«/. płac. Certyf. hip'
Hfibnera — żąd. Hansem. Hi-., 94% iąd Henkel
(4'/,%) — żąd. ( Meining. (4’/,%) — plac.!
1111 ^,nrs gotowkl 1 pap. pień. Frdr, pruskie 113% żad Idr. 
■ ¿i/’ ?łac J ’‘.“*8rea* 6- «<*/* Pic., nap. 5. 11% płc., półimper 5 
lb /< płc;. doił. 1. 12% płac, Złota w sztabach funt, celny 464% 
płac. Srebra funt celny 29, 26 płac, Zagraniczne bankn. 99% 
płacono. Austr.-bankn. 81% płac. P.oayisk. baute,. 79’/, płac. 
— Dyskonto bankowe 4.

Pszenica: per 1000 kilo w miejscu 61—82 tal. wedle ja­
kości żąd. żółto pstra polska 72%, biało -pstra polska 76%— 
80 ta . z kolei płac., pr. 1000 kilo na kwiecień —, na maj 

“Spczerwiec 49—’/,, czerwiec-lipiec i lip.-sierpień 
«0/«—79, sierpień-wrzesień — tal. płacono. Zyto: per 1000 

nneJ?cu öl—55 tal. wedle jakości żądano, polskie 51’/,—
, kraJ°.we 53,/i tal- z kolei i statku płac.; na kwiecień 52—
'-ł—»2!.11» wiosnę 52—V3-—52, maj-czerw. 52%—’/,—%, czer­

wiec-lipiec 53%—%—J, lipiec-sierpieńr - . , — »> —r—-—t—-- S3%—,/,—% tai. płac.
* jCZole^ per 1000 kil° mały * wielki 39- 62 tał. wedle jakości 
żąd. Owies per 1000 kilo w miejscu 43—54 tal. wedle ja­
kości żąd., marchijski 46%-48%, pomorski 48’/,-50% tal. z 
kolei płacono, na kwiecień —, na wiosnę 49—%—% maj-czer-
v|leCfin9t 1 /ł /ł ta' i’iacĆAG^ocIł per 1000 kil° do gotowania 
51-60 tal., na paszę 44-50 tal. Rzep per 1000 kilo - tal 
0,si®p^: ,tal: 01.®j rzepiowy per 100 kilo w miejscu
26 Ą tal., na kwieć 1 kwiecień-maj 26’/.-%,-%, maj-czerwiec
9i3/łT i8-//?^- ?ła?’ 01eJ lnlany per 100 kilo w miejscu 
24/4 tal. Olćj skalny: per 100 kilo w miejscu 14 tal. żąd.. 
na » kwiec.-maj 13'/, tal. Okowita: per 100 litrów
po 100 /o=10,000% w miejscu bez beczki 16 tak 14 sgr. płac., 
na kw. i kwiecień-maj 16 tal' 19—17 sgr., maj-czer. 16 tal. 23 
— 21 sgr., czerw.-Hplee 17 tal. 5—3 sgr., lipiec-sierpień 17 tal. 
15—13 sgr., plac. r

C5S«if«l» byd<o«ife», 15 kwietnia.
RR 7jPiZienliC0c: Sian’ ,120-125 fant, mniej lub więcej porosła 
66—(4 tal., 126—130 funt, zdrowa 75-80 tal. per 2125 funt, 
wagi ce nęy. Zyto: 120-124 funt. 47-48 tal. per 2000 funt.
7,aglnne?1'' JeoC0^1eń wielki: ~ tal- Per 1875 funt. Groch: 
44 - 50 tal. pr. ¿250 funt, wagi celnej, najlepszy groch do goto­
wania wyzćj płacono. Okowita;: 14% tal. S

wrocławska 15 kwietnia.
°ni,?zy„na czerwona: ofiarowana; poślednia 14— 

15, średnia 16 I7ł/a, piękna 18%—20, wysoko piękna 20—21 
,£on jeżyna biała: niżćj, poślednia 14—16 tal., średnia 

17“'1oAnAP1?kD? 19—2°i wysoko piękna 20-21’/, tal. Żyto: 
per 2000 iunt, trzyma się; na kwiecień i kwiecień-maj 50. 
maj czerwiec 50% tal. płacono,; czerwiec-lipiec 51% tal. żądano; 
hpiemsierpien 52-taiary plac, i żądano. Pszenica: na kwie­
cień 72 tal. żądano. Jęczmień: na kwiecień 47’/, talara żąda­

li wie s: na1 kwiecień 48 tal. żądano, maj-czerwiec — tal 
Rzep: aa kwiecień 111 tal. żądano. Olej rzepiowy:

no.
żąd
8łabiój^; w jciejscu 122,3 tal. żądano; na kwiecień i kwiecień- 
maj 12/, tal. płacono, maj-czerwiee 12”, tal. żądano. Okowi­
ta: bez zmiany; per 100 litrów po 100%, w miejscu 15%0 tal. 
żądano; 15%0 płacono; na kwiecień i kwiecień maj 15,6/,„ żad
™»£Cm^iPC, V’8/l° ^łaŁ’’ c^wwiec-l.piec 16% żąd., lipie^sidri 
pień 161(%0 talara płacono.

Na targu

à à /Pszenica białą
Plżyto” Ż61ta 

3.“ IJęczmień 
“ j Owies 

G
aa o I Groch

ć s 5 
go-®
lii

W srebra, za 
szefel pruski

piękn. śr. pośled
93—95 89 I

Rzep
Rzepik zimowy 
Rzepik lato wy 
Siemię lniane

posiedzenia.
. Uchwała względem przystąpienia 

do Związku Spółek zarobkowych 
polskich, resd. wybór delegata na 
Walne zebranie Związku tegoż w 
Poznaniu.
Obór zarządu i członków komitetu 
na rok 1871/72.
Wnioski członków. (2044)

Wspólna kolący a
dla członków Towarzystwa 
Przemysłowego w Po­
znaniu odbędzie się w lokalu To­
warzystwa w niedziele^, d. 
23 kwietnia od 8 go­
dziny wieczorem. (2086)

Dyrekcja.

Osiedliłem się w Ino Wrocławiu a 
będę na usługi chorych od dnia 20 
kwietnia r. b. Godziny do mówienią 
od 8—10 godziny z rana i od 2—4 
po południu. Pomieszkanie moje u 
owdow. pobórczyni powiatowśj Żebro- 
wskiśj przy Toruńskiój ulicy. [2041.J

Dr. Foriier,
lekarz praktyczny chirurg i akuszer.

W tal. sgr. i fen. per 
200 funt, celnych =100 

kilogramów, 
piękna średnia pośled.

92-93
63—64
52—55
35-36
72-76 70 65-68

fn. tal : eg 
6 8

fn

4|24
w śgr. za 150 íut. bruto 
sgr. sgr. sgr.

234 — 224 — 210 
222 — 212 — 198 
206 — 196 — 180 

192'/, — 182’/,— 160

Dla porozumienia się względem 
przystąpienia do Spółek zarobko­
wych i wysłania delegowanych do 
Poznania odbędzie się nadzwy­
czajne Walne zgromadzenie To­
warzystwa Pożyczkowego w Sza­
motułach na sali Giełdy dnia 2© 
b. m. o godzinie 11 przed po­
łudniem. O liczny udział upra­
sza się. (2080)

W Ką&olewle p. Lesznem ma być repa- 
rowaną ssiez» kościelna. Minus-licyt&cya 
odbędzie się na plebanii dnia 1 maja r. b.
cnn ♦ T * P°^!in'a- Kosztorys wynoszący 
bOO tal. i rysunki przejrzane być mogą ka­
żdego czasu u n żej podpisanego (2- 90)

Ks. Prwęskl.
teolog katolicki, rodem Fran-Młody

cuz, obecnie mieszkający w Bonn, Vierecks- 
platz No. 5, życzy sobie objąć miejsce na- 
uęyy«iela domowego w rodzinie pol­
skie). Bliższych szczegółów udzieli ks. Ko- 
slckl w Rokosowie pod Poniecem wr W. 
Ks. Poznańskiem. (1957)'

Osoba już nie zupełnie młoda, zdatna, 
pośi&dczon& w zarządzaniu, i prowadzeniu 
domu na znakomitych miejscach, znająca się 
tak w gospodarczych, domowych jako i rę­
cznych robotach, życzy sobie przyjąć obo­
wiązki jako »zafarha. Bliższą wiado­
mość na lsty frankowane poste rest I 
1H. J. Pogorzela. (2072)



7

3 tal. nagrody.
W niedzielę po południu około godziny 2 

zgubiono w drodze z placu Wilhełmowskie- 
go 2 ku rynkowi Nov-omiejsk. złoty dam 
„Ul zewreiii Znalazca niechaj raczy 
go oddać przy Wilhelmowkim ul. 2 w tylnym 
domu u wdowy Chrzanówś 

(2097)  
âuiéj.

Jeżeliby jaki pan lub dama chcieli 
kupcowi dać 3 - 4000 tal dla rozprze­
strzenienia jego interesu, przez coby 
familii przystojnej w ożywdonęm mieście 
powiatofrćm nad granicą Król. Polskie­
go zapewnili na całe życie sumienne 
utrzymanie i pielęgnowanie, uprasza 
się takowe, aby adresy swoje sub A. 
O. P. 100 przesłali do ekspedycyi 
poczty w Lesznie. (2073)

Posiedzenie
rady reprezentantów miasta Poznania na dniu 19 kwietnia rb. z 

łudnia o godz. 4.
Porządek dzienny:

1. Kanalizacya miasta.
2. Wybór członków do polubowego sądu dla procederujących.
3. Wybór sędziów polubowych dla okręgów II, III i XI.
' Wniosek dyrektora teatru Schaefera o zwrot złożonój przez niego kaucji.

Osiedlenie się kucharza Antoniego Nowickiego i kupca Józefa Bern- 
hardta.

Wybór dwóch członków do dyrekcyi gazowni i wodociągów.
Urządzenie elementarnćj szkoły symultannój.’
Koszta przy uroczystości z okazyi powrotu wojska z pola bitwy i koszta, 

jakie przy podejmowaniu landwery już wynikły.
9. Sprawy osobiste. podp. Pil et.

Prask, losy
po-

U S. Basoh,
Berlin, Molkenmarkt 14. 
(1681)

Pierimorz. flą-dry i bydliuKi!
dzisiejszym pociąciem otrzymał; Przed­
siębiorcom na irowincyi w oryginal­
nych skrzyniach tanio rozsyła, jako 
tóż duże smaczne śledzie opiekane i 
minogi poleca handel ryb morskich 

[2087]. Karola Szulca
w Poznaniu Wodna ul. 25.

Kasyer i Sekretarz 1
bezżenny, w niemieckim języku równie bie­
gły, 18 lat z znpełnem zadowoloieniem swo 
ich panów urząd swój sprawujący, z leśni­
ctwem, gorzelnictwem i urzędem dominial- 
no-policyjnym dobrze obeznany, postukuje 
zaraz, lub od 1 lipca umieszczenia. Wia­
domości udzieli pin S. Szczerblńskl w 
Gnieźnie. (.20S2)

Hueharzwykształcony w swym f 
wolny od wojskowości kawaler, życz?- 
zmienić miejsce od 1 lipca rb. o i. * ' __________________________ ‘«o.Łurcuic wicjoet vu. * , i
zgłoszen;a uprasza się franco poste r '9’ U8"
A. B. do Starego Bojaao^a

Służący przytem dubry sztrzelec, żo­
naty, z niewielką familią wolny od wojsko 
wości, z dobrą rekomendseya, poszukuje 
miejsca od św. Jana. O łaskawe zgłoszenia 
uprasza’się Ul. Pi. poste rest. do eks el 
Dzień. Pozn. (2038)

Ucznia, z wiadomościami 
tereyanera, potrzebuje han­
del win, cygar i kbCzeni

Póinocno-niemleckie

Towar/,, ubezpieczeń oil gradobicia
W Berlinie

A. Janczakowskiego,
Miłosław, Bazar. (2081)

Przy ulicy Półe/iejskiej Ńo. 13, I piętro 
jest ładny giakój beat mebli zaraz do 
wynajęcia. [2058.]

W ell.l brum 
jest przy Starym Rynku Pio. 55, 
od św. Michała do wynajęcia.

ięti
17.1[2057.J

2 wiatraki
olejni» około 80 mórg roli z kompletne- 
mi budynkami gospodar< zemi i inwentarzem 
gą, z wolnćj ręki pod korzystnemi warunka­
mi do sprzedania. Blższei wiadomości u 
dzieli właściciel Andrzej Sehttntfeld 
w Gołańczy.__________ _____ (2049)

Dobrą stancyą dla uczniów odwiedzają­
cych gimnazyum lub szkołę realną, z kore- 
petycyą w domu, wskaże ES. Jaroczyńskt, 
nauczyciel rysunków w Poznaniu

polecają podpisani do ubezpieczeń z tóm nadmienieniem, że takowe <la 
leku tańsze pobiera opłaty (około 50% tańsze niż premia 
przecięciowa towarzystw akcyjnych) i nader korzystne podaje 
«rarunki, pomięlzy innemi nadmieniają po krótce o

szybkiem wejścia« w wykonanie ubezpieczenia (dnia 
następnego w południe);
dłu&im terminie do »(Kłoszenia szkód (w 96 godzin
a potóm jeszcze tydzień do likwidacyi).
Xc sprzętem nie potrzeba czekać aż do osza­
cowania (odpowiednie przepisom rzeczy na okaz wystarczają). 
Słoma nie potrąca się nijKdy a prócz tego daje się bez 
Względu na większy lub mniejszy sprzęt całe z ab ez pie­
czone wynagrodzenie i wypłaca w przebiegu mie­
siąca.

Przez tak korzystne warunki zyskało sobie towarzystwo w roku 
1870 przeszło 1800 nOWych członków z przeszło 9
Ilonami talarów prżybytku.

Prosj ekty, warunki ubezpieczenia itp. dają jak najchętniój i polecają 
się do spisywania i przyjmowania wniosków (1976)

Ajentura jeneralna
w Toruniu, 2 biuro w ¡Poznani u,

Szeroka ulica No. 83, Nowomiejski Rynek 3b, lsze piętro,

mi-

W hotelu ¿le l’JEixvope
w Gnieźnie są podczas jar­
marku Sto-Wojciechowskiego 10
umeblowanych pokoi, 
również stajnia na 30 ko­
ni do wynajęcia.

Podczas przedstawień teatru pol­
skiego można także umeblowane 
pokoje wynająć.

3E5ixfet obejmuje cukiernik 
pan B. Lega i otwarty tako­
wy nietylko w czasie przedsta­
wień teatralnych wieczorem, lecz 
także podczas dnia.

Bliższej wiadomości udzieli pan 
Bronisław Loga, cukier­
nik w Gnieźnie. (2100)

Zeszyty szkolne

Ważne dla cierpiących na 
pocące się nogi!

Znanych tak chlubnie moich pode­
szew pilśniowych .przeciw potowi, no­
szących się w pończochach a utrzy­
mujących nogę zawsze w stanie su­
chym, dla czego polecenia są godne dla 
cierpiących na nogi pocące się, ma 
wyłączny skład na Poznań i sprze- 
daje je po cenach fabrycznych parę po 
5 sgr. — 3 pary 14 sgr. a sprzedają­
cym z drugiój daje ręki odpowiedni rabat 
p. A. Apolant, skład pragskich 
i wiedea. trzewików i butów. Ufodrea 
ul. 30. Frankfurt n. 0. w marcu. 

[1795]. Koli, von Stephan!.

¡luiiyady-Jaims zdrojowisko
w, da gorżka z Bady nadeszła co tylko 
znowu w świeżym fialewie do [1714],

Apteki dra J!anSil«wlez«.
Mieszkam teraz: Sciie Wil-

lie5mstras.se *¥«. 5, (tuż obok 
Lip); (2051.)

Dr. Kobióski-
Berlin, 15 kwietnia 1871.

Jakób Goldsehiiiidt,
inko też leli główni i speryalńS ssjertci- - - - - - - - - - - - - - - - - - - - i —----- - - - - - - >- - - - - - - - - - - - - - -- - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - -

wszelkie gatunki w dobrym papierze poleca
gkład ntipleru, materyałów pi­
śmiennych 1 «»1» nteryl [2024]

L. Brodzkiego,
przy ulicy Nowéj, obok księgarni p. żupań- 

skiego.

ASTMY
Iługziutść, ehryitka, hatary 

zadawnione i wszelkie cierpienia ka­
nałów oddechowych ustępują po użyciu Ku­
rę U a n 11 a s t iii a t y e z u }<• k
p. 19 rue de la Monnaie
w Paryżu. (1856)

Do8tać można: w Poznaniu w aptece Dr.
M an^lewteza.

Do zakładania machin parowych, parowych 
gorzelni, młynów, młockarni paćti^ych, lo- 
komobll, turbin, pras torfowych, pump wo­
dnych itd., jako tóż mianowicie do zakładania OSZiOZQ-
dzających. tyle materyału palnego
patentowali, parowych
kotłów rurkowych z renomowa­
nej dobrze od lat wielu fabryki machin pauów 3?aHCkS(‘ll
& Freund w Landsbergu n. W.
wnym panom interesentom niniejszćm uniżenje

inżynier E. Ma<
(1986) Wielka Rycerska ul. No. 8.

Dla chorych na oczy
Op. Warn, BerlinKryderykowska ul. 54. 

(.2074)

W. Urbana

poleca się szano-

Losy loteryjne: ’L 15 tal. (orygin.) 
’|8 71, tal., 4 tal., ’|„ 2 tal. rozsyła Ii 
<i. Ozafiakł, Berlin, Jannowitzbrticke i.

(1682)

Zdrojowisko Landeck

elektro-magnetyczna sól 
uniwersalna

goi wszelki reumatyzm, rwanie w członkach, 
pedogrę, hemoroidy, reumatyczny ból zębów, 
spuchie stawy, jako też wszelkie bóle po­
wstałe w skutek przewiewu, zimna lub 
mręzu, skoro się kilka razy przykłada. 
Pacźkę po 1 tal. odebrać niożńa za zapłatę 
lub przedpłatę pocztową u W. Urbana 
w Borku.

Ajentury zaprowadzają się w każdem 
mieście i dla tego proszę kupców, którzy 
się sprzedażą tą przy procentach donośnych 
chcą zajmować, aby mi swe asresy łaska­
wie nadesłali.

Tymczasowo urządzono składy u 
pani Cir(t(t8klćj, Poznań, Magazynowa

ulica Nr. 1,
kupca p. Kuhnian, Krotoszyn, 

pani Gfinther, Rawicz, Wrocławska
ulica,

kupca pana Ludwika Hanneii 
w Lesznie. (1698).

Frankf. ioterya.
Ciągnienie 6 1 ©strrtnlćj klasy. Początek 
30 kwietnia, koniec 11 maja r. b. 

z wygranemi głównemiu. 200,000. loo oro. 
&«,©««>, 80,000, 85,000
lOGOO, 5000, z wielu po 2000 i 1000 fi.

Losy 6 klasy proszę odebrać najpóźniój 
do 19 b. m. do 7 godziny wiecz. (1953)

„ Szląśfcn pruskim
z jego 1400 stóp nad morzem położoneml, od wieków doświadczonymi, skutecznemu eie- 
nłemi źródłami siarczanemi o 23 stopniach Bóaumura, z jego kąpielami wo wannach 
basenowych i preparowanemi za pomocą nowego wybornego siarczanego szlamu zele- 
zistego kąpielami szlamowemi, z jego wewnętrznemi i zewnętrznemi tuszami, z jego lo­
kalem inhalacyjnym, dwoma źródłami do picia otwarte zostame już

dnia 15 kwietnia irb.
Tutejsze źg.dła ciepłe ugruntowały mianowicie sławę swoją przez wyborną swą skute­
czność w rozmaitych choroba«h systemu nerwowego, nerwowej słabości, hysteryl 
1 hypochcndryl, w chorobach kohkoych, dalśj w reumatyzmie, pedogrze, chroni­
cznych katarach organów oddechowych i trawienia, chronicznych wyrzutach 
zaskórnych itd Knracya mleczna 1 serwatkowa. Wszystkie naturalne i sztuczne 
wody mineralne. Landeck w marcu 1871. [1I84J.

Ogłoszenia gospodarskie itd. ' 
Itząrtzca gospodarczy, 

nieżonaty, wolny od wo ska, z 161etnią 
praktyką, obeznany również z gorzel- 
nictwem i korespondencyą w krajo­
wych językach, poszukuje zaraz lub 
od św. Jana umieszczenia. Bliższa 
wiad. pod adresem S>. Ii. poste 
rest. fr. Wągrowiec. [20953.

S. Łlttfianer,
Poznań, Wilhelmówski plac 17.__

Aukcya mebli.
We wtorek dnia 18 kwietnia przed po­

łudniem od 9 godziny sprzedawać będę pu­
blicznie najwięcej dającemu (w domu zmar­
łego rądzcy komer. Bielefęlda) na Grobli 38, 
kilka wielkich mahoń, zwierciadeł, 
hronzpwy jiloszawy garnitur, 
kilka hanitp, krzesła, zwiercia­
dła, stoły, łóżka, serwantkł, 
biurka ifp. rozmaitą dobrą |io6clcl, 
spfhatęty domowe i gospodarskie. 
3 nowosrebrnycb dsswonbów do 
sanek, 3 pająki. [2070.]

Ryeblewskł, król. kom, aukc.

Aukcya
W czwartek, dnia 20 kwietnia przed 

południem od 10 godziny spizedawać będę 
publicznie z powodu translókacyi przy Li- 
powćj ul. No. la
dobry fortepian mahoniowy, 

orzechowe biurlko cylin­
drowe, kilka kapap, że 
laznc łóżka, stoły ku- 
ćlienoe, krzćsła, sp zęty 
do»10we itp. (2071),
Byeblewski, król, komisarz aukcyj.

Aukcya

Magistrat.

Nastrzykiwanie Galénoe’we
I leczy bez bólu w przeciągu trzech dni każdą gonoreę, tak początkową 
jak rozwiniętą i ¡zupełnie zastarzałą.

Jedyny skład na Berlin u-
FrróCiszka Schwarzlose,

[19021 Leipzigerstr. No. 56.
Cena butelki wraz z przepisem użycia 2 tal.

PAPIER WLINSI

Majętność Kosakowo podsko­
kami potrzebuje od ś. Jana dwóch 
pisarzy na osobne folwarki, z tych 
jednego z żoną, któraby znała się do­
kładnie na kobiecóm gospodarstwie — 
i jednego pisarza do dozoru w pod­
wórzu. Zgłosió się osobiście lub listo 
wnie z przedłożeniem zaświadczeń do 
zarządu miejscowego.__ __2^043),

Janowcem ma na sprzedaż
tą wykę do siewu i Jj1 
rzęchy włoskie, i>.% ( 
stóp wysókie. (198ft

Konirzynę białą, czerw., ' 
chmielową, szwedzką, nostrzyk i J 
lot pospolity, tymoteuśz, j 
cersię francuzką, «««—»-’

Dominiom Kokosów
potrzebuje na 25 czerwca pisa­
rza nieżonatego, bie­
głego w rachunkowo­
ści, Z wykształceniem szkólnem 
do Tercyi. Dokładne świa­
dectwa franco Tłokosów 
p. Poniec. (1794)

W

. sporeli .i
i wielki, angielski, fraDeuzki i 
reygras, wszelkie gatunki (r. 
polnych i łąkowych, ,J 
szanki traw stósowne do ' 
seradellę, siemię lnj#( ;
rygskie koronne w Orya 
nych beczkach, kukurinlKę^ 
rykańską i węgierską, nasienie ». ^oi
SllOWC . fświerkowe i ll|( 
drze wio we* wszelkie inn"' kie? 
siona polne i leśne poleca

Ludwik Kunkel
nici

et

Dominowie pod
Środą poszukiwany jest pisarz 
gospodarczy, obeznanyK -- -- V 7 V
prowadzeniem rejestrów gospodar­
czych. Osobiste przedstawienie 
się pożądanóm. (2033)

Miejsce rządzcy w Rossoszycy 
pod Ołobokiem jest już zajęte.

[2102]
Uucliurz i zarazem myśliwy, w mło­

dym wieku, posiadający nauki z dużych kuchni 
żonaty, z jedną familią, życzy sobie przy­
jąć obowiązki od 1 lipca. Adres F. A. poste 
rest Nekla. (2021)

Folwark,
obejmujący 260 m., po większó 
części pszennój i jęczmiennej zie 
mi, z kompletnym i dobrym in 
wentarzem, dobremi budynkami, 
położony o ’/ie mili od miasta, 
posiadającego gimnazyum, jest do 
sprzedania. Dom mieszkalny < 
sześćiu pokojach z pięknym ogro 
dem. Franco pośte restante A. Z. 
Kiszkowo. (2076)

Majątek ziemski,
1370 m. m., ‘/2 mili od Krakowa, 
w glebie pszennój, z wszystkiemi

Kursa dla techników 
gorzelniczych.

Z dniem 1 czerwca r. b. rozpoczną 
się wykłady w kursach dla tech­
ników gorzeł •.iczyeb w Pozna­
niu, trwające do koCca sierpnia b. r.

Warunki są te same eo i w latach prze­
szłych. [1857]

Zgłosić się można do p. Mariifelda, 
dyrektora i technika gorzeluiczego (adres 
w Lplenkach przez Pelplin w Prusach 
Zachodnich), który interesentom wszelkie 
objaśuienia i bliższe szczegóły udzieli.

Zacziid
Towarzystwa techników gorzclniczych.

Ogromne powodzenie tego środka pochodzi z jego własności doświadczonych 
sprowadzania na powierzchnią ciała zapalenia i rozdrażnienia najżywotniejszych wew- 
nętrznych części organizmu. Najznakomitsi lekarze w Paryżu zalecają Papier Wlinsi
na batary, itrjiie, zapalenie gardła, rozdrażnienie naczyń od- 
decbonjri» (bronchites), reumałyzmy w lędźwiach i nerwach bło- 
dPOWjtdnór1azowIe lub dwurazowe użycie wystarcza i nie zostawia żadnego śladu prócz

ŚWierZDostró można w Poznaniu w aptece dra Manhlęwłcza, w Krakowie w\pte- 
ce dra Traiiczyńshłego ulica Floryanska; we Lwowie w aptece pp. Mlholasch.

Bisarz gospodarski
w średnim wieku, z dobremi świa­
dectwami, obeznany dokładnie z 
rachunkowością i energiczną oglę­
dnością, przy trzeźwości w podwó­
rzu, znajdzie miejsce od 1 czer­
wca w linlwliiiowie pod 
Krotoszynem. (2093)

Przeciw cierpieniom organów moczowych
. .. ______ ■- -..j. i UM|, jako to: kataru pęcherzowego,Przepis dla usunięcia cierpień pęcherza i nerek, jako to.: -------  ' hi.'

kurczy pęcherzowych, oddzielania się gruzu i kamieni, słabości.itp. przez prosty, dla>wycn. oaazieiauia się muau I r----  r -
•dro.l.-b.rd.o »I. »-"W * SSSfctt•dzo przycnyiny w« wnauBn-i oiuwc«. «n.«-------7 . .. . ,
rarlflm. Cielący, którzy już wszystkiego w tej mierze i kuracja zdrojowój i Mpielo- 
wćj bez żadnego skutku używab, mogą liczyć na pewną pomoc a w krótkim czasie na 
radykalne uleczenie. Bliższe szczegóły ¡irzez IV. NTcmnann, (fracteur) GteTismuhl n, 
Meklfetnburgia. s ; i.i • . >

Z polecenia kuto), kobgium koście'nego 
sprzedawać będę publicznie mjwięrói dają­
cemu za natychmiastową zapłatę w gotósce
w ezwartek dnia 80 ¡kwietnia
j o ppłudniu od 4 go< ziny jirzytjkający do
bramy cniętarzowej św. Woj­
ciecha budynei* wraz z funda- 
ment»mi do rozebrania, dalej kilka sza- 
chtów prętowych boniłenl do 1'iisi- 
damentu, starą cegłę, «iłyty 

łaabowcowe itp. włeihą żel» 
zną bramę. .

Licytujący na budynek powinni pr. ed li= 
cytacyą złożyć EO tal kaucyi jako gwaran- 
<yą, że nowo wybudowana trama przez roz­
bieranie nie będzie uszkodzona.

KycMewafii, król, komisarz aukc.

RÓB BOÏVEAli LAFFECTEUR

Dom. 3r*rx:ysieiia potrze­
buje od św. Jana urzędnika 
gospodarczego (kawalera) 
i gospodyni znającej się na 
praniu i gotowaniu. Zgłoszenia 
franco Przysieka p. Wągró- 
wiec. (2085)

Ksią-

Jest to syrop roślinny, czyszczący krew bez rtęci (merkurj uszu). Leczy odzie­
dziczoną ostrość krwi, oczyszc/a ciał/ z żółci i zepsutych humorów,
skuteczny w sbrofułleznyeh śłaboieiaeb, silnych 
w czasie porodu, uporczywych liszajach, wyrzutach 
eznweh świerzbie, zadawnionym reumatyzmie, wysypce u bo­
bie/w niebu krytyeMiego przejścia, naltrzniiepiirgraezolóm, 
chorobach zaraźliwych uonyeb lub zadawnionych bardzo upór
ezywy^h. Dogtać można Warszawie w składach materyałów aptecznych pp. Gallego 
Spiessa i Mrozowskiego. W Krakowie w aptekach pp. I. Trauczyńskiego i Redyka. 
We Lwowie w aptece p. P. Mikolascha. W Brodach w aptekach pp. Kullak t Franzos. 
W Rzeszowie w aptece p. Schaitter. W Poznaniu w aptece dra ILanSlewlCsa. W no-
toszanach w aptece p. Schmeltz. „ _. , ,q„JÄ“ Skład główny w Paryżu przy ulicy Richer Nr. 12, u pana Giraudeau de
St. Gervais.

(2025) Wielkie Garbary 4],

tli «a

traw i koniczyn, 
knknrndzy, 
lucerny franenzkiej, 
jęczmienia Chevalier, 
żyta świętojaiiskieg«, 
owsa czarnego, 
orkiszu

poleca _ (2051;,:

jasne
ilf,
skief
lor?;
Ukie
przei
przy

Bank rólniczo-przeM -«>1 
wy Kwilecki, Potocir' 

i Sp.

Aukcya koni itl

dogodnościami, gdzie łąka, mąka, 
ryby i grzyby, pod bardzo korzy­
stnemi warunkami z przyczyn fa­
milijnych zaraz do sprzedania; 
wiadomość u mnie w JPIe- 
szewie. (2091)M. S^iotlrowslil.

Dobra rycerskie Czacliory 
w powiecie Odólanowskióm, '/4 mili 
od żwirówki, 1682 mórg, magd., 
mają być dla działów z zastrzeże- 
nient potwierdzenia sądu opiekuń­
czego, z wolnćj ręki sprzedane. 
Dla obejrzenia zgłosić się mogą 
chęć kupna mający do p. Heg- 
nera w Cza chorach, a dla dowie­
dzenia się o warunkach sprzedaży 
do p. Lipskiego, współopiekuna 
w Lewkowie p. Ostrowem (2092)

Tyczy się dóbr.

ryżei
erno:
viere
[utrz,
400

W órodę, dnia 19 hwletnla ,J(t?ec— - — — J  —  ---- -  - - - - W. n 1
ludnie od 12 godziny sprzedawać będę ijost-: 
wi^cśi dającemu za natychmiastową Mfi .j.l

na Działnwym placu ualetą« , 
óo masy koukursowój Walentego Schm 

8f koni roboczych, ml ugr; 
dych i silnych, uprząż, t® 
dobrych wozów rab 
czych, wóz do ciężarów (koli,w 
calowa), o 4 godzinie przy u;1®7 
Kolejowój stóg siana, zapasy pas 
kartofle, utensylia stajenne, 2 7 1 
wie (samce'. (209 ®e?(

ltychlewHki, król, komisarz aukc;liku 
jtdt 
pwtTarg.koni

w Bydgoszczy,
TT — OA î Ol rr,L ł«K

na
.Ali

rad)
pom
izię
ija
zapu

im
Ihie

htate

J. lau ¿aj

róledjtj

Wyznaczony na dzień 20 i 21 mb. tan
konie w Bydgoszczy przełożony
stał za zezwoleniem tutejszej król 
rejencyi na dzień

9 i 10 czerwca r g

Kilkakrotne zgłoszenia o kupno i dzierżą 
wę zniewalają mnie do proszenia panów wła­
ścicieli, którzy dobra swe ebeą sprzedać lub 
wydzierżawić, aby mnie jak nąjrychlćj o 
bliższych uwiadomili warunkach. Tes»d«r 
Tetmer w Gdańsku, Langgasse 29, ajent 
główny prusk. akc. banku hipotecznego.

_ (20961.
do

We pod
żem p trzebDym jest od św. Jana 
pisarz. Wymaga się znajonjości 
gosp. podwórz. i dokł. prowkdz. 
rejestr, gospod. Tylko osob. przed­
staw. się będzie uWzględ. (2088)

Dom. Sliwniki potrzebuje 
od św. Jana r. b. pisarza 
prowentowego- Zgłosić 
się można z przesłaniem świadectw 
do Dominium Śliwniki pod Ska1- 
mierzycami. (2008)

- ---- » • ....
Nakładem i czcionkami Ludwika Merzbacha w Poznaniu.

ZE5<5r do probostwa w ła­
szkowi e należący, oszacowany 
przez królewskiego nadleśniczego 
na 2434 tal. 20 sgr., ma być d 
1O maja r. h. w Jasiko­
wie ryczałtowo przez publiczną 
licytacyą sprzedany.

O warunkach kupna dowiedzieć 
się można u niżej podpisanego w 
Si em o wie.

X, EArygler,
(2078) Dziekan.

i odbędzie się na. placu Weltzieo. Zi 
wienia na pokryte i zamykane stajnie : nioni 
tal. od konia i na pokryte i zamykane 
nowiska po 1 tal. od konia na poW« 
bezpośrednio przy targowisku przy Si* 
ulicy placu i na o as trwania targu pn »w« 
iać należy do dnia 5 czerwca rb. do 4 
sanego burmistrza. Odncśne stanowił 
stajnie przekazana już będą na, żU r 
dnia 8go czerwca, reszta zaś dnia « _
otwarciu targu przez znajdującego n( 
placu dozorcę targowego za złożeniem« 
ty 1 tal. resp. 2 tal. ed konia.

Za przywiązanie jednego konia u ™ 
kupić należy bilety po 5 sgr. na dziea. u 
w biurze targowóm i dnzórcy targowem« J. 1. 
zać ni żądanie każdego czasu. Roaw ¡¡yc( 
ne jeżdżanie wozami i końmi nie JW 
zwolono. Dojazdy wozowéj Pne®, Oa 
czas od godziny l0'/2 do 12 Prz2 L „A; 
i od S’/2—5 po południu, do jazdy ’¿„i 
riszta czasu. .

Na początku i na zakończenie czssn, 
dany będzie znak dzwonkiem.

Bydgoszcz, d 13 kwietnia li aj

Komitet. A
Z polecenia l .

____b«
We iMfełiaełi pod 

żem jest wierzch, klaC® SJ to 
2'A', pół krwi angielsk., 
przez Blennowaw Pozna»'’"j 
sprzedania.

Béj

Mftoiie do rozpłodu zdatne 
sfeie buhaje pełnej krwi i bure rasy » 
ro-bojanowskiej, jako tóż . «.Łiip

ang-ielskie trgki na mięso i maci«» ** ”a 
świnie Jorkshire rozmaitego wie»“

są na sprzedaż w 0
dworcem Stare Bojanowo.

lie5mstras.se

	‎I:\Dziennik Poznański 1871-1\04\088\0373.tif‎
	‎I:\Dziennik Poznański 1871-1\04\088\0374.tif‎
	‎I:\Dziennik Poznański 1871-1\04\088\0375.tif‎
	‎I:\Dziennik Poznański 1871-1\04\088\0376.tif‎

